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Opłafa pocztowa uiszczona ryczałtem. 
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OdOBecmość mufiiego w Syrii przysparza kiopofu Francji 
e za napad na posterunek policji 


LONDYN, 18 10. (PAT). 
Pałestyńskie władze bezpie- 
czeństwa dokonały dzisiaj sze- 
regu zarządzeń karnych, jako 
represji za wczorajszy napad te | 
rorystów arabskich na pesteru-. 
nek policii we wsi Daharia kir- | 
lo Hebronu. | 

jak wiadomo, napastnicy ste 
roryzowali wówczas chetnych 
na posterunku peliejantów, któ 
rych zmusili do wydania eale- 
go zapasi breni i amunicji. 

Qtrzenie" * włndze nakazały 
ZDEMDLOWAĆ TYLE DO- 
MOSFTPW 
UE 
NYCH ZOSTAŁO W CZASIE 
NAPADU ZABRANYCH. 

Oddzisł wojska 1 polieji otv- 
czył dzisiaj © zmierzchu wieś, 
Do czym zażadzł wydania za- 
branych karabinów, 


Gdy wieś nie zareagowała, 
przeprowadzono dokładnie re- 
wizje, które nie duły jeduak ża 
dnych reruliałów. Wówczas sa- 
perzy brylyisty WYSADZILI 3 
DOMY W POWIETRZE, 

O ile skradzione karabiny 
sie .zesianą w oznaczonym ter- 
minie zwrócone, to stopniowe 
dalsze dómostwa ułegną zdemo 
lewaniu. Ponsdteo nałożono na 
wieś wyscką koniłybucję w su- 
mie 2.000 E. Wśród mieszkań- 
ców rozpoczęła się już zbiórka 
w nałurze na ten cel. Wreszcie 
władze nakazały 30 miejsco- 
wym chłopom arabskim sta- 
wiać się codziennie na poste- 
runku policji w Hebronie, 
znacznie oddalonym od wsi. 

Ostatnio wprowadzono w Pa 


WE WSI DAHARTA, 
KARAGINOÓW  POLICYJ- 


Ekspedycje karne jako represi 


Cena 20 $Śreszy 


Administracja: Piotrkowska 70. Telef.: 222-22 1 2066-66 
Tel. noene: 144-44 i 177-77. Nr. konta P. K. O. 603.400. 


PARYŻ, 19 października (PAT.) — Quai d'Orsay zostało poważnie zakłopotane faktem 
schronienia się wielkiego muftiego Palestyny Hadżi Amina el Husseina do Bejrutu, podległego 
władzom francuskim, tym bardziej, iż mufti PRZEBYŁ GRANICĘ BEZ PASZPORTU, a więe 
w sposób nielegałny, eo poza stroną polityczną, nasuwa komplikacje natury prawnej. 


Stały pobyt muftiego zarów 


ne w Libanie, jak i w Syrii byłby bardzo nie na rękę władzom 


franeuskim, OBAWIAJĄCYM SIĘ ROZSZERZENIA PROPAGANDY PANARABSKIEJ NA TE- 
REN POSIADŁOŚCI FRANCUSKICH. 
Władze francuskie nie powzięły jednak jeszcze żadnych postanowień co do osoby miuf- 


tiego, zwłaszcza, iż pojawiły się pogłoski, że on sam zamierza udać się w dałszą drogę. 


JEŚLI 


NIE DO RZYMU, TO NA TERYTORIUM WŁOSKIEJ TRYPOLITANII. 


Sudanu, Transjordanii,. Iraku i 


udając się do Libanu. 


dzeń ostrożności. M. in. wszyst- 
kie pociągi są chronione uzbro- 
joną strażą kolcjową. W każ- 
dym wagonie jeździ obecnie żoł 
nież brytyjski uzbrojony w ka- 
rabin. 


Ubiegłej nocy jedna z kolonii 
żydowskich w południowej Pa- 
festynie była w ciagu 40 minut 
estrzeliwana. 

Policja, zaałlarmorcana rakie- 


JEROZOLIMA, 19 10. ni 


Prasa paryska twierdzi dziś wyraźnie, iż zdmies 
ne w zasadzie przez projekty podziału Palestyny, NIEWĄT 
RAJĄ NA SILE DZIĘKI CORAZ INTENSYWNIEJSZEJ PROPAGANDZIE PANARABSKIEJ, 
PROWADZONEJ PRZEZ RZYM. 

„Qeuvre* zamieszcza dziś wersję, że rząd włoski zamierza zorganizować w Harrarze, w 
Abisynii uniwersytet arabski oraz utworzyć radiostację, któraby poza radiostacją Bari, była dru- 
gą, SŁUŻĄCĄ PROPAGANDZIE ARABSKIEJ RZĄDU WŁOSKIEGO. 

Kilka dzienników wyraża dziś obawę, by rozwój wydarzeń w Arabii i Palestynie nie 
skompłikewał stosunków między Anglią i Włochami. 

JEROZOLIMA, 19.X. (PAT.) — Według informacji Reutera, opartych na źródłach arab- 
skich, w SYRII UFORMOWAŁ SIĘ NOWY NACZELNY KOMITET ARABSKI. 

W skład jego weszli członkowie dawnego komitetu, którzy zbiegli z Jerozolimy oraz 5 na- 
ejenalistów arabskich z Iraku, Egiptu, Syrii i Libanu, 
skim w Bladanie, w pobliżu Damaszku w miesiącu wrześniu. 

JEROZOLIMA, 19.X (PAT.) — Rodzina wielkiego muftiego opuściła wczoraj Jerozolimę, 


in. 


ny oddział, na którego widok 
napastnicy rozproszyli się. 

Rząd ogłesił wyjątkowe za- 
rządzenia, zawierające listę do- 
mów w okolicy Jerozolimy, He 
bronu i Lyddy, które zosianą 
zburzone za pomocą dynamitu 
w razie powtórzenia się aktów 
teroru. 


Mieszkańcy Lyddy podiegają | 


shecnie 
przepisom. 
Nie wolno 


specjalnie surowym 


im opuszczać 


lestynie szereg nowych zarzą- tami, niezwłocznie wysłała sil- | swych domostw w ciągu 22 go- 


En 
: Y Io a 


Prasa francuska i koła polityczne Paryża poczęły ostatnie przejawiać duże zainteresowa- 
nie zarówno sprawami palestyńskimi, jak i sytuacją polityczną państw arabskich, t. j. Egiptu, 


zki palestyńskie, jakkolwiek spowodewa:- 
PLIWIE UTRZYMUJĄ SIĘ I NABIE- 


którzy brali udział w kongresie arab- 


Z Z 
OSEAS E ZZOZ A SE A TAT TZ A CZY ZA KT Z TRZ AE DZA ZOE DZ A DEZCZŻE ZOK REEERE SE 


dzin na dobę. Pozostawieno im 
tylko dwie godziny na załatwia 
nie interesów i zakupów w mie 
ście. Sytuacja ta będzie trwała 
do chwili spłacenia pierwszej 
części zbiorowej kary. jaką wła 
dze hrytvjskie nałożyły na całą 
gminę po podpaleniu zabudo- 
wań na miejscowym lotnisku. 


no szereg zarządzeń, mających 
na celu zapewnienie spokoju w 
starej części miasta. 5 bram, 
znajdujących się w srednio- 


( 


Sm 


wiecznych murach, otaczaję: 
cych starą Jerozolimę, postana 
wiono zaopatrzyć w potężne że 
lazne sztachety, które będą ma 
gły być z łatwością każdej 
chwili zamknięte. 


JEROZOLIMA, 19 10. (PAT). 
W dniu dzisiejszym zniesiono 
w Jerozolimie godziny policy;- 
ne, Skutkiem wydanych osta- 
mio zarządzeń nastąpiło pe- 
wnego rodzaju uspokojenie, nio 
mniej jednak wladze ezynia 
wszystko, co możliwe, aby swal 
cząć teroryzm. w 


JEROZOLIMA, 19 10. (PAT). 
Władze angielskie nakazują 0O- 
PUSZCZENIE PRZEZ MIE- 
SZKAŃCÓW CAŁYCH REJO- 
NÓW. obejmujących nieraz po 
parę wsi, by następnie nrzetrzą 
sać krok za krokiem domo- 
stwa, pola i zarośla. Zarzącze- 
nia takie spada*- niespodzianie 
i usuniecie się ludności musi 
być natychmiast dokonywane. 

HAIFA, 19 10. (PAT). W po- 
bliżu Gazy na krótko przed na- 
dejściem pociagu, zdążającego 
do Egiptu, WYKRYTO NA TO- 
RZE KOLEJOWYM MINĘ, któ- 
rą zdołano w porę usunąć. 

JEROZOLIMA, 19 10. (ZAT) 
Dziś zmarła na skutek edniesia 
nych ran niewiasta żydowska 
Cel - Cyjon, która wczoraj wie- 
czór zraniena została podczas 
uapadu arabskiego na auto. 
Fotograf uliczny ormianin, któ- 


W Jerozolimie również wyda |ry zraniony wczoraj został w 


Jerozolimie przez terorystów, 
ponieważ uważali go za Żyda, 
dziś zmarł na skutek odniesio- 
nych ran. 


niczaka zatwierczon 


Zabóica Chelemnera i Glicensztajna uznany zostal przez psychiatrów za całkowicie normalnego 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 

W dniu wczorajszym sąd a- 
pelacyjny w Warszawie rozpa- 
trywał sprawę Jana Antczaka, 
zabójcy Szymona Chelemnera 
i Jakóba Glieensztajna i spraw 
cy poranienia Kopla Czaryskie 
go Í Fiszla Grynsztajna, skaza- 
nego przez łódzki sąd okręgo- 
wy na 12 lat więzienia, 

Naskutek apelacji obrońcy 
Amtczaka sprawa ta znalazła 


się na wokandzie apelacji war- 


szawskiej. 
Przed kilkoma tygodniami, 
jak już donosiliśmy, Antezaka 


przesłano de szpitala dla cho- 
rych umysłowo w Tworkaen, 
gdzie go poddano dokładnym 
badaniom lekarskim. 

W dniu wczorajszym Antcza 
ka bronił adw. Jeziorski, po- 
wództwo cywilne o symbolicz- 
ną złotówke wnosił adw. Pry- 
łucki, 


Eksperci - psychiairzy Wy- 
dali zgodną opinię, że Antczak 
jest najzupełniej normalny, ma 
jedynie niceo zmniejszoną po- 
czytalność. W żadnym wypad- 
ku jednak nie można go na- 
zwać umysłowo - chorym. 

Prokurator Prachtel - Mora- 
wiński wnosił o zatwierdzenie 
wyroku I instancji, podkreśla- 
jac w swym przemówieniu, że 
Antczak nie zasługuje na ża- 
dną łaskę, ponieważ krwawych 


swych czynów dokonał z pre- 
medytacją. 

Po adwokacie Pryłuekim za- 
brał głos obrońca adw. Jezior- 
ski, który prosił o złagodzenie 
wyroku, motywując swą proś- 
bę faktem, że Antczak działał 
z pobudek „szlachetnych*, a 
mianowicie... z nienawiści do 
żydów. „Gdyby nie było w Pol 
see żydów — woła obrońca — 
nie byłoby 1 zbrodni Antcza- 
ka“, 


Sąd po naradzie zatwierdził 
wyrok łódzkiego sądu okręgo- 
wego, skazujący Antezaka ma 
12 lat więzienia. 

W krótkich motywach sąd 
podkreślił, że na rozprawie © 
brona nie wysunęła ani jedne- 
go momentu, ' któryby mógł 
wpłynąć na złagodzenie wyro- 
ku. 

Antczak przez całą czas roż: 
prawy zachowywał się zupełnie 
spokojmnia. 
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Korespondencja... 


Jak do osoby p. Musioła, ku- 
ratora Z. N. P. odnosi się nau- 
czycielstwo, Świadczą o tym 
listy wymienione między nim i 
prezesem poznańskiego okręgu 
Z. N. P., p. Kopciem. Listy te 
dosłownie brzmią tak: 

Kurator Związku Nauczyciel- 

stwa Polskiego 
161563-Kurat. 

Warszawa, dn. 12 X 1937r. 

Do Pana 
Prezesa Okręgu Z. N. P. 
w Poznaniu. 
W dniu 30 9 b. r. zaimianowa 
ny zostałem z ramienia władz. 

kuratorem Z. N. P. 

Tako kurator wysłałem okól- 
nik do prezesów okręgów ZNP. 
Na 13 prezesów okręgowych 
wymienione okólniki zwróciło 
4 w tej liczbie równie Pan Pre- 
Zes, 

Fakt mianowania kuratora 
może sie Panu podobać lub nie 
podobać, jednakże nie wolno 
Panu sabotować zarządzeń. Nie 
jestem kuratorem mianowanvm 
przez siebie samego, ale przez 
rząd. 

Przykro mi, że muszę Panu 
przypominać podstawowe obo- 
wiązki organizacyjne i obywa- 
lelskie, ale to co Pan zrobił 
zmusiło mię do tego. 

Proszę uprzejmie o przesła- 
nie na moje ręce wytłumacze- 
nia tego kroku. 

Z koleżeńskin: pozdrowieniem 
Kurator Związku Nauczyciel- 
stwa Polskiego. 

1—) podpis (mgr. Paweł Musioł) 


L. 


Do Pana Mgr. Pawła Musioła. 
Warszawa, ul. Dobra 6-8. 

Wypraszam sobie kategorycz: 
nie tego rodzaju pouczeń, ja- 
kie przesłano mi w piśmie z 
dnia 12 b. m, które zwracam 
w załączeniu. 

Należę do ZNP. od 1921 roku 
i od listopada 1928 r. do 1932 
r. zajmowałem jako redaktor 
„Głosu Nauczycielskiego“ stano 
wisko członka prezydium Za- 
rządu Głównego ZNP., a na- 
stępnie od 1932 r. dotychczas 
zajmuję stanowisko prezesa O- 
kręgu Poznańskiego Z. N. P. 
Znam więc dobrze obowiązki 
organizacyjne i żadnych pou- 
czeń w tych sprawach, zwłasz- 
cza od Pana, nie potrzebuję. 

Również nie potrzebuję ze 
strony Pana pouczeń o podsta- 
wowych obowiązkach obywatel 
skich. Znam je również bardzo 
dobrze, a dałem tego dowody, 
bo w 17 roku swego życia wal- 
czyłem w szeregach I Brygady 
Legionów Polskich, a następnie 
iw 1918 r. i w 1920 roku mimo 
odniesionego kalectwa, również 
pehotniczo walczyłem o utrwa- 
icnie bytu Polski. Dotychczaso- 
wa moja praca służbowa i spo- 
łeczna także dostatecznie po- 
twierdza moją znajomość obo- 
«iązków obywatelskich. 

Stwierdzam, że okólników Pa 
na poprzednio do mnie przesła 
aych nie zwróciłem, zachowu. 
jac je jako smutne dokumenty 
chwili,  Uczyniony więc mi 
przez Pana zarzut zwrotu tych 
okólników jest niesłuszny. 

Może mnie Pan donieść do 
wiadz za moje stanowisko i mo 
£« Pan spowodować zawiesze- 
rie' mnie, jako prezesa Okrcgu 
ZNP. niemniej jednak. chociaż 
by za to ostatnie pismo, które 
Pan mi przesłał, nie mogę mieć 
do Pana — jako do osoby pry- 
walnej — żadnego poważania. 
|—) Michał Kopeć, prezes Po- 


znańskiego Okręgu ZNP. 
+o 


A 
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TOPÓR i LOCH 


Nr. Zov 


klitierowskie prawo karne 


Projekt nowego niemieckiego 
prawa karnego nie tylko rozsze 
12a ramy przestępstw i zbrodni, 
ale zaostrza przewidziane Kary 
w nieznany nigdzie sposób z je 
dynym wyjątkiem Rosji bolsze- 
wiekiej. Stwierdzić wypada, że 
i w dziedzinie prawa karnego 
istnieje wielkie pokrewieństwo 
duchowe pomiędzy Trzecią 
Rzeszą a Rosją sowiecką. Trud- 
no się temu dziwić, bo pojęcia 
moralne hitleryzmu a bolszewi: 
rau są do siebie nader zbliżone. 


Projekt nowego niemieckiego 
kodeksu karnego zmierza mię- 
dzy innymi do radykalnego wy- 
tępienia wszelkiej opozycji prze 
ciwko reżimowi narodowo - 50- 
cjalistycznemu. Widać, że nie 
chodzi mu tyle o ukaranie po- 
pełnionych zbrodni, ile o wytę- 
pienie opozycji politycznej. 


Jako najwyższą karę przewi- 
duje projekt t. zw. banicję. Prze 
stępca, skazany na banicję, jest 
równocześnie napiętnowany ja- 
ko człowiek bez czci. Każdy 
przeciwnik reżimu panującego 
jest „zdrajcą bez ezci*, Zdrada 
główna według tego projekiu ko 
deksu karnego jest zawsze skie- 
rowana przeciwko dobru naro 
du. „Przeciwnikowi* reżimu nie 
przyznaje się pobudek uczci- 
wych i bezinteresownych. A 
zdradą jest każdy objaw opozy- 
cji, bo mówi się o zdradzie na- 
rodu, o zdradzie kraju, o zdra- 
dzie wodza, o zdradzie rasy, o 
zdradzie gospodarczej, o zdra- 
dzie partii, o zdradzie wojen- 
nej, o zdradzie głównej itd. Ba- 


imierwencja w sprawie niejednoliiości w siose- 
waniu konfiskaí prasowych 


Kędzierskiego i war-|wiednie władze poszczególnych |nio lub na zaostrzone ciężkie 


WARSZAWA, 19.X (PAT.) — 
Prezydium rady ministrów ko- 
munikuje: 


W dniu 19 b. m. premier gen. 
Sławoj - Składkowski przyjął 
na  półtoragodzinnej audiencji 
delegację Związku dziennikarzy 
w osobach: prezesa związku płk. 
Ścieżyńskiego, wiceprezesa red. 


Wierzyńskiego i sekretarza gen. 


red. Kozłowskiego oraz preze- 
sów syndykatów: krakowskiego 
— red. dr, Flacha, łódzkiego — 
red. Gumkowskiego, poznańskie 


nicja w pojęciu nowego projek- 
tu jest kwalifikowaną formą ka 
ry śmierci, bo zawsze jest z nią 
połączona. 


Sekretarz stanu dr. Freisler o0- 
świadczył, że „kara banicji mo- 
że być wykonana także zagrani- 
cą”. Gdyby prawo karne stanęło 
na stanowisku dra Freislera, za- 
legalizowałoby mordy kapturo- 
we i usprawiedliwiałoby, wbrew 
przepisom prawa międzynarodo 
wego, wykonywanie „sprawie- 
dliwości* hitlerowskiej i na tere 
nie obcych państw. 


Obok banicji nowy projekt 
przewiduje jeszcze „zwyczajną 
karę Śmierci i to w przeszło 30 
wypadkach. Drogą analogii, we 
dług uznania sądu. kara śmier- 
ci może być zasłosowana i w wy 
padkach nieprzewidzianych wy- 
raźnie w kodeksie. Kara śmierci 
wykonywana ma być przez ścię 
cie głowy toporem. 


Urzędowe uzasadnienie po- 
wiada, że ten rodzaju kary śmier 


JUTRO 


rozpocznie się ciągnienie I klasy. 
Kto nie posiada jeszcze losu niechaj 
spieszy do kolektury 


J. WOLANOW 


Łódź, Piotrkowska 11 i 72 
Pabianice, Pl. Dąbrowskiego 3. 


Pamiętajcie, Wolanow stale wzbogaca! 


go — red. 
szawskiego — red. Grosterna. 

Delegacja, wręczając obszer- 
ny memoriał, zwróciła uwagę 
pana premiera na wielką iłość 
konfiskat prasowych w osiat- 

ZAPARCIE 

Przodujący kliniści poświadczają, 
że naturalna woda gorzka „Francisz- 
ka - Józefa* stanowi także dla umy- 
słowo pracujących, neurasteników i 
kobiet, szybko i przyjemnie działają- 
cy środek przeczyszczający. 


nich tygodniach oraz na wyjąt- 
kową niejednolitość w stosowa- 
niu tych represji 


przez odpo- 


Przez Morza Południa i Egzotyczne Porty Afryki 


NA RIWIERĘ 


i DOPARYŻA 


Ostatnia wycieczka morska 


ma Wystawe Swiatowa 


Rumunia, Turcja, Grecja, Malta, 


Tripolis, Tunis, 


Włochy, Francja. Algier, 


28 X—1.XIT. zł. 850.— 


Do raju Europy — ma SYCYLIĘ 


Alpy Włoskie, Alpy Austriackie, 


Jeziora Włoskie, Amalfi, 


Wiedeń, Rzym, Wenecja, Florencja, Neapol, Taormina, Capri 


6.X1—3.XIL zł. 765.— 


Indywidualne wyjazdy do WŁOCH i FREKCJI 


Informacje i aapisy: 


ŁÓDŹ, UL. PIOTRROWSKA 60, TEL. 107-66 


Ą RGO $ POLSKIE BIURO PODRÓŻY 


Aicha BB ika BALICE 


Sala FILHARMONI 


Narutowicza 20. Tel. 213-84 

Pozostałe bilety do nabycia w kasie 

„Filharmonii. Bilety wolnego wejścia 

1 passe-partouts, prócz urzędowych, 
nieważne. 


Dziś, w śrddę, dn. 20 październ. rb. 
o godz. 8,30 wiec. PIERWSZY 


Mischa 


fenomenalny, światowej sławy, skrzypek-wirtuos. W programie utwory 
Haydna, Beethovena, Schuberta i In. — Przy fortepianie: Vladimir 


ci odpowiada „uczuciu niemiec |6 tygodni, ma być podwyższona 
kiemu“, Mimochodem nadmie- |do 5 lat. W pierwszym czasie ka 
niamy, że minister sprawiedli |ra ciężkiego więzienia i zwyczaj 
wości Rzeszy, dr. Giirtler w osob | nego więzienia ma być wykony 
nym rozporządzeniu określił wana ze szczególną surowością, 
wszelkie szczegóły ścinania |aby działała odstraszająco. Wy- 
zbrodniarzy. Katowi nie zawsze | konanie kary ciężkiego więzie- 
uda się ściąć głowę skazańca jeł|nia może odbywać się także w 
nym zamachem, zachodzą wy-| obozach koncentracyjnych. 
padki, że musi ciąć kilka razy. 
Zwłoki delikwenta nie mogą być 
już wydawane krewnym, a e 
gzekucja sama odbywa się nieo- 
mal tajnie, bo obecni mają być! 
tylko 3 urzędnicy, sędzia, pro: 
kurator i urzędnik więzienny. 
Zaproponowano wniesienie da 
nowego kodeksu karnego prze 
pisu, że Ścinane mogą być także 
kobiety ciężarne, jeżeli stwier- 
dzono, że są obciążone dziedzicz 
nymi chorobami (erbkrank). 
Kary, polegające na pozba- 
wieniu wolności, mają być zao- 
strzone. Najwyższa kara ma być 
podwyższona z 5 do 10 lat, tak- 
że kara aresztu za przestępstwa, 


Więźniowie są w tym wypad- 
ku używani do ciężkich robót. 

Zaostrzona kara więzienia we 
dług orzeczenia wyżej wspomnia 
nego sekretarza stanu dr, Frei- 
slera ma odbywać się w lochach 
(Verliess). „„Verliess* oznacza- 
ło w średnich wiekach loch w 
zamku, do którego rzucano prze 
stępców. Zamknięty w lochu ma 
być pozbawiony łóżka, jedzenia, 


z 


świałła i zakuty w kajdany. 


Dr. Freisler zaostrzoną karę 
na początku odbywania kaźni 
nazywa „Willkomm“, przywiia 
niem. W, czasach absolutyzmu 
to przywitanie więźnia polegało 


która obecnie najwyżej wynosi | 77, 3 mierzaniu M'i PESEE] 
od chłosty. 

Akademia prawa w swym me 

moriale, madesłanym komisji 

F obradującej nad zmianą kode- 


ksu karnego, zaleca, aby urzęd 
ników więziennych wyposażyć 
w większe prawo używania przy 
musu, a szczególnie broni, Dy- 
rekcja więzienna ma otrzymać 
zwiększone kompetencje, gdy 
więźniowie podejrzani są o za- 
miar ucieczki lub samobójstwa 
lub też stawiają opór. Chodzi wi 
docznie o sankcjonowanie prak- 
tyki mordowania więźniów pod 
czas ucieczki. Używanie gazów 
przeciw więźniom ma być do- 
zwolone. Więźniowie mogą być 
zakuwani w kajdany na nogach 
i rękach, ale dopuszczony ma 
[ale także inny sposób zakuwa- 
nia, Oprócz kar, wymierzanych 
przez sąd, mogą być przewidzia 
ne regulaminami więziennymi 
dalsze kary. Skazani dożywot- 


więzienie według regulaminu mo 
są podlegać chłoście. 


Wskazując na wielkie trudno-| Kodeks karny nie znałby ka- 
ści, które wynikają stąd dla pra |ry chłosty, ale w rzeczywistości 
sy w jej codziennej pracy, de- istniałaby ona na mocy regula- 
legacja prosiła p. premiera o u- | nu. 
regulowanie tej sprawy w spo-| Jak nisko upadł „naród myśli 
sób zgodny z duchem obowiązu: | SIeli". 
jących praw í jednolity na ca- 
łym terenie państwa. 


okręgów administracy jnych. 


(„Polonia*) 


5 GRAND-KINO 


Pocz. o g. 4-ej 


Pan premier wyraził zadowo- 
lenie z zetknięcia się z przedsta- 
wicielami organizacji dzienni- 
karskiej i zaznaczył ma wstępie 
swój życzliwy stosunek do pra- 
sy i jej zadań. 


W 3-im tygodniu 
rekordawego powodzenia 
znizamy ceny. 


ZNACHOR 


wg. powieści 


Następnie, charakteryzując o- 
gólną sytuację polityczną kraju, ER 
omówił szezegółowo przedsta- | | 
wiony przez delegację całokszałt | $ T. Dołęgi-Mostowicza 
zagadnienia i poszczególne fak- | $S lunosza-Stępowski, Węgrzyn | 
ty, oraz zapowiedział wydanie (4 Barszczewska, Ćwiklińska, 
w czasie najbliższym odpowied- Zacharewicz, Gierasieński 

w rol. głównych 
nich zarządzeń dła władz admi- m TURZE 
nistracyjnych celem usunięcia Z 
ohecnych niedomagań. 

W końcu p. premier nadmie- 
nił, że cel ten wymaga odpowied 
niego współdziałania również 
ze strony prasy i zwrócił się o 
to z apelem do. obecnych 
przedstawicieli. 


Koncert Mistrzowski 


ELMAN 


U 


Ceny miejsc: 


m | seans ol 85 (r. 
na pozostałe secnse od 1.09 
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E OO kar 5 


utrzymuje piekne, 


we zęby 2 


białe i zdro- 


ż do późnej słarośći 


ITALIA I NIEMCY GRZEBIĄ AKCJĘ NIEINTERWEK 


CJI 


Posiedzenie podkomitełu londyńskiego cechowała wybitna nierzeczowość 
i unikanie dyskusji na temat konkretnych propozycyj 


L GNDYŃ, 19.X (PAT.) — Dzi 
siejsze > eaeh: podkomitetu 
nieinterwencji, według słów, u-j 


żytych przy końcu posiedzenia Portugalii wygłasza przemówie-. ka jest na porządku dziennym, 


przez ministra Edena „nie było 
pożyteczne o ile chodzi o zasad- 
nicze zagadnienia stworzenia 
platformy dla uzgodnienia | 
sprzecznych dotąd pozycji“, 

Sytuacja w komitecie znajdu- 
je się po dzisiejszym posiedze- 
niu znowu tam, gdzie pozosta- 
wiło się ją przed odroczeniem | 
z początkiem sierpnia. 

Przeszło 3-godzinne ETA 
dzisiejsze cechowała wybitna 
nieszeczowoaść i unikanie dysku- 
sji na temat konkretnych propo 
zycji. natomiast przerzueono dy 
skusję na piaszezyznę procedu- 
ralną. 

Minisłer Eden wielokrotnie 
podejmował wysiłki aby dysku- 
się sprowadzić z powrotem na 
tory rzeczowe, ale bez powodze- 
im 

Stanowisko, zajęte przez am- 
basadora Grandiego zaraz na 
wstępie posiedzenia, polegało 
ra negowaniu w ogóle kompe- 
tencji wysuniętych przez Fran- 
cję w ubiegłą sobote 5-ciu punk- 
tów. 

Minister Eden, odpowiadając 
na stanowisko włoskie, oświad- 
czył, że nie widzi żadnej istotnej 
różnicy pomiędzy 5-ciu punkta- 
ml, wysuniętymi przez Francję, 
a pianem brytyjskim z lipea. 

Propozycje francuskie wywo- 
dzą się z planu brytyjskiego i 
stanowią jedynie bardziej aktu- 
nine dostosowanie sie do istnie- 
Jieej w danej chwili syłuacji. 

Ambasador Corbin, przyłącza 
jąc się do zdania ministra Ede- 
na, podkreślił, że nie chodzi o 
lo, które propozycje mają for- 
malne pierwszeństwo, lecz jedy- 
nie o ducha, którym propozycje 
ie są 6winane. 

W toku słownej ułarczki na 
ten temat, pomiędzy przedstawi 
cielem Francji. a przedsławicie- 
lem Włoch, zabrał ponownie 
gius min. Eden, zwracając nwa- 

śę ambasadora Grandiego na 
iaki, że ostatni ustęp komanika- 
tu, zaaprobowanego w sobotę 
przez wszystkich uczesłnicza- 
cych w podkomitecie, a wiee i 
przez Włochy, wyraźnie przewi- 
dywał, że dzisiejsze posiedzenie, 
peświęcone będzie rozpatrzeniu 
podpowiedzi mocarstw na wysu- 
nięże w sohotę propozycje fran- 
cuskic. 

Dyskusja dzisiejsza winna 
przeto pozosta przy tym za- 
gadnieniu. 

Naslępnym mówcą był amba| 
sador Portugalii Monteira, któ- 
ry odezytał deklarację bardzo 
dlugą, zawierającą chronologicz 
ny przegląd całej historii nicin: 
lerwencji, Deklaracja tà, której 
samo odczytywanie trwało pół 
godziny, miała ostrze wybitnie 
antysowieckie. 
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Minister Eden w odpowiedzi 
na długie wywody portugalskie, 
wyraził żal, że przedstawiciel 


nie tak połemiczne, i ponowaie 


[aby dyskutowali nad sprawą, ja 


przywołał członków komitetu, |leko, 


a nie odbiegali od niej tak da- | rzyć żadnych trudności co da 
kontynnowania przez nie tej po 


Przedstawiciel Niemiec zasłę- | lityki, ale odrzuci wszelką odpo- 


pujący nieobecnego ambasado- 
ra, charge d'affaires dr. Woer-; 
mann w krótkim przemówieniu 
popart stanowisko włoskie. 

Przedstawiciele: czechosło- 
wacki — Masaryk, Belgii — Car- 
tier i Szwecji Palmstierna wy- 
powiedzieli się następnie za 
przyjęciem propozycji francu- 
skich. 

Jako ostatni zabrał głos przed 
stawiciel Sowietów, ambasador 
Mayski. oświadczając, że rząd 
jego nie może się zgodzić z tym 
stanem rzeczy, jaki dotąd układ 
o nieinterweneji wytworzył. 

O ile jednak rządy francuski, 
brytyjski i inne, popierające 


wiedzialność za jej rezultaty, 


Przy końcu posiedzenia mim 
Eden zresumował wyniki dzi- 
siejszych debat, stwierdzając, że 
w dalszym ciągu istnieją znacz- 
ne rozbieżności, Odpowiedzi na 
propozycje francuskie są bar- 
dzo różne: z jednej strony jest 
stanowisko Sowietów, z drugiej 


zaś strony stanowisko Włech i 


Niemiec, poparte częściowo 
przez Portugalię, 
Pomiędzy tymi  rozbieżnymi 


poglądami, stoja pozostałe rzą- 
dy, które całkowicie aprolują 
propozycje, wysunięte przez 
Francję. 

Minister Eden z żalem stwier 


PARYŻ, 19.10. (PAT) — 
two w sprawie zaginięcia gen. Mille 
ra zdaje się wchodzić na szersze 
tory, 


Po przeprowaczonych ostatnio 


rewizjach, które, jak donosi prasa | 


paryska, dały szereg interesujących 
danych, władze sądowe zdecydowa 
ły się przekazać sędziemu Marchat, 


r. Wielopolska oskarżona 0 SZplegosiwo 


Proces mma się wieróćce odbgé w Berlinie 


Hrabina Oktawia Wielopel- 
ska, aresztowana w połowie 
sierpnia przez niemiecką poli 
cję polityczną, kiedy przejeż- 
dżała przez Berlin, udając się 
do Paryża. dotychczas była wię 
ziona w Moalsieie. Ostatnia 
przeniesione ją de więzienia są 
dowtgo w Am  Plótzensee, 
Świadczy to o tym. że zbliża 
się termin rczprawy sądowej 
i ńa ukończeniu jest sporządza- 
nie aktu oskarżenia. 

P. Wielopolska stanie przed 
sądem oskarżona 0 szpiego- 
stwo. Nie przyznaje się ona do 


prowadzącenu dochodzenie w spra- 
wie gen, Millera również i wszyst- 
kie akty w sprawie zaginięcia gen. 
Kutiepowa. 

„Matin” przypuszcza, iż powyźż- 
sza decyzła władz sądowych jesi 
wynikiem tego, że dane, jakie wła- 
dze śledcze zdołały ostatnie uzy- 
skać, moga rzucić poważne świa- 


winy. 
skarżenia jeszcze jej nie prze- 
dłożono. 

Ostatni list, trzeci z kolei, 
wysłała ona do rodziny dnia 20 
września. Od lego czasu, t. Í 
prawie od: miesiąca rodzina no 
zosiaje bez wiadomości o niej, 


| 


Wiadomo tylko, że 4 b. m. na- | 


pisaia list do polskiego konsu- 
latu w Berlinie. 

Pogloski o tym. jakoby da 
Berlina już wyjechał adw. Bej- 
lin, który broni interesów are- 
sztowanej. są. nieprawdziwe. 
Adw. Gustaw Bejlin wyjedzie 


Marszalek $migly-Rydz 


reprezentantem Polski na uroczystościach w Rumun 


BUKARESZT, 19 10. Uroczy 
stość promocji wielkiego woje- 
wody Michała na pedporuczni- 
ka odbędzie się, jak wiadomo, 
w Sinaia, w dniu 28 b. m., t. |. 
w szesnastą rocznieg urodzin 
nastepey tronu. 

Uroczysty charakter tej cere- 
moónii podkreśli udział dostoj- 
nych gości zagranieznych. 

Prasa rumuńska donosi, że 
Pelskę reprezentować będzie 
Marszałek Śmigły - Rydz, Juga- 
sławie —. ksiuże regert Paweł, 
iSzwecję — następca tronu ks. 


Gustaw Adolf, 
króla Leopolda, 
Flandrii. 

Oczekiwany jest także przy- 
jazd przedstawicieli króla an- 
gielskiego Jerzego VI oraz gen. 
Georges, który był ranny w 
czasie zamachu na króla Ale- 
ksandra w Marsylii. 

Ceremonia nadania szlif při- 
eerskich następcy tronu odbe- 
dzie się w ramach wyjątkowo 
wspaniałych, © czym świadczą 


Be! *- — brat 
Karol. br. 


znajdujące się już w pelnym |cielstwa polskiego. 


toku przygotowania. 


sowiecki nie zamierza wytwe- 


Tajemnica porwania gen. Millera 


łączy się bezpośrednio z morderstwem Na- 
waszima i uprowadzemicm gen., Fiuliecpowa 


Śledz- ı 


Szczegółowego aktu ń-;do Berlina prawdopodobnie w 


gz | Położenia w kraju. Wyniki dy- 
li | skusji marszałek sejmu ujął w 


propozycje francuskie, uważają 
za konieczne kontynuować tę 
politykę i wierzą w dalszym cią- 
gu w jej powodzenie, to rząd 


dził, że dyskusja dzisiejsza nie 
posunęła sprawy porozumienia 
naprzód, niechcąc jednak dys- 
kusji tej uważać w ten sposób 
za skończoną, brytyjskie M.S.Z. 
za zgodą uczestników podkomi- 
tetu zarządza dalszy ciąg tej dy- 
skusji jutro po południu w na- 
dziei, że może w międzyczasie 
wyłonią się możliwości osłąg- 
nięcia na jutrzejszym posiedze- 
niu bardziej pozytywnych rezul- 
tatów. Min. Eden obejmie rów- 
nież i jutro przewodnictwo, 


Zagadka wyjazdu 
Ribbentropa 


BERLIN, 19.X (PAT) — W 
tutejszych kołach zagranicz- 
nych wywołała sensację wiado- 
mość, nadeszła w nocy z ponie- 
działku na wtorek, iż ambasa- 
dor von Ribbentrop, który w 
dniu dzisiejszym reprezentować 
miał Rzeszę na posiedzeniu lon- 
dyńskiego komitetu nieinterwen 
eji, opuścił stolicę Anglii, uda- 
jąe się do Niemiec. Z niemiec- 
kiej strony urzędowej nie udzie- 
lono w tej sprawie żadnego wy- 
jaśnienia, określając jedynie ja- 
ko „pozbawione wszeľkich pod- 
staw“, 


Konwent seniorów seimu 
omawiał zagadnienia, związane z nadchodzącą sesłą 


Warsz. koresp. „Głosu Poran-, odniesieniu do powyższych za- 
nego“ telefonuje: rządzeń, pelecono prezydium 
Wczoraj pod przewodnic- sprecyzować stanowisko grupy 
twem marszałka sejmu, p. Cara, |w tej sprawie, 
zgodnie z zapowiedzią, odbyło| Stanowisko to po zaakcepto- 
się posiedzenie sui generis kon-; waniu przez posiedzenie plenar- 


tło na cały szereg  dotychczaso:. 
wych zbrodni politycznych, po- 
cząwszy od porwania gen. Kutie- 
powa, poprzez zamach bomhowy w 
r. 1934 na lokal związku b. komba- 
tantów rosyjskich, aż do zamorda- 
wania Nawaszina i porwania gen. 
Millera- 


czwartek, najdalej w piątek 


bież. tygodnia. 


wentu seniorów, złożonego z|ne grupy, zwołane na 30 b. m, 
przedstawicieli grup regional- |będzie przedłożone rządowi. 
 —ZOZZÓE EO 


nych. 
Posiedzenie trwało od 10 ra- S$amoioł spadł 
do Niemna 


no do 4 po południu. Posłowie 
zdawali sprawę z nastrojów i 
KRÓLEWIEC, 19.10. (PAT) -~ 
Z Kowna donoszą, że podczas ćwi- 
czeń lotniczych spadł do Niemna 
samolot wojskowy, Ciężko rannego 
pilota zdołano wydobyć z rzeki, 
natomiast samolot uległ calkowite- 
mu mu zniszczeniu. 


komunikacie, w którym powie- 
dziano, że omawiano zagadnie- 
nia, związane z najbliższą sesja 
sejma oraz pracą posłów w te- 
renie. 

Również wczoraj obradowała 
parlamentarna grupą  eświato- 
wa posłów i senatorów. Na po- 
siedzeniu rozważano najważniej 
sze sprawy aktualne z dziedziny 
szkolnictwa. Omawiane syłna- 
cję, wytworzoną zarządzeniami | 
rządu wobec Związku nauczy- | 

W wyniku | 
opinii 


iednolitej krytycznej w; 


rach g 
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Wajlisireei widownia pamiczmeśo wuyzbycia Się akcyj 
Kryzys amerykański može się odbić przychylnie na finansach Europy 


LONDYN, 19.10, (PAT) — Z No- 
wego Jorku donoszą, że Wallstregt 
byla wczoraj znowu widownią pa 
nicznego wyzbywania się akcji. Fa- 
Ja ta ogarnęła cały rynek giego- 
wy. Nawet akcje, uważane za naj- 
bardziej pewne, spadły o 10 punk- 
tów, inne zaś o 15. Zwłaszcza u- 
jemnie kształtowały się kursy akcji 
stali. 

Ogółem zmienilo posiadaczy 
3.230.000 akcji, z czego 1.400.000 
sprzedano w nastroju panicznym 
w ciągu ostatniej godziny trwania 
gieldy. 

Od polowy Sierpnia, a więc w 
ciągu dwuch miesięcy deprecjacja 
pakietu akcyjnego w Stanach Zjed- 
uoczonych wynosi 150 milionów 
junfów szt 
4<4-909097999909*990900 


Niema lepszej 


WATOLINY jak 


SODERLING | DEUTSCH 


BIAŁA— BIELSKO 
do nabycia wszędzie. 
ZADAR ADAAAADAŁANNAAA 


P. premier w Zdunach 

na uroczystości poświę- 

cenia budynku gminnej 
kasy oszczędności 

Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

W dniu wczorajszym 0 godz. 
3,40 przybył samochodem do Zdu- 
nów (pow. łowicki) premier gen. 
Sławoj-Składkowski w  towarzy- 
stwie wojewody warszawskiego Na. 
koniecznikow:Klukowskiego, 


P. premier był obecny na uroczy 
słtości poświęcenia budynku  naj- 
większej w Polsce gminnej kasy 
pożyczkowo - oszczędnościowej, 


Zwolnienie żydów 
od pracy w służbie za- 
stępczej w sobotę 
Warszawski koresp. „Głosu Po- 

rannego” telefonuje: 

Na skuiek interwencji pos. So- 
inersteina ministerstwo spraw wê- 
wnętrznych w porozumieniu z miui- 
sterstwem spnaw wojskowych wy- 
dało zarządzenie zwalniania od pra 
cy w sobatę tych żydów powoła- 
nych do służby zastępczej w całej 
Polsce, którzy złożą o to podanie 
do miejscowej władzy powołującej. 


Portret Mussoliniego 
dla zastępcy Hitlera 


BERLIN, 19.10. (PAT) — Włoski 
ambasador Attolico odwiedził dziś 
zastępcę kanclerza Hitlera, Rudolfa 
Ilessa i wręczył mu z polecenia 


Mussoliniego jego portret, zaopa- 
trzony w dedykację. 
Równocześnie zaprosił amb. 


Atiolico delegacje partii narodowo- 
„socjalistycznej do wzięcia udziału 
w wielkich uroczystościach, które 
się odbędą we Włoszech ku uczcze- 
niu 15-ej rocznicy marszu na Rzym 


] 


PARYŻ, 19.10. (PAT) — 


skie koła finansowe i gospcótrcze | zainteresowań dnia dzisiejszego. 
są pod wrażeniem załamania się Giełda paryska, 


Pary- | stał się prawie naczelnym punktem | począwszy od Nowego Jorku, prze- | wielka, o ile chodzi zarówno o kur- 


szłą dziś poprzez wszystkie giełdy | sy fraucuskich papierów państwa- 


giełdy nowojorskiej, który to fakt | mogła się oprzeć fali zniżki, jaka, | ta w Paryżu była stosunkowo nie- 


Studenci-petardziści skazani 


za zamachy ma sklepy w Warszawie 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- |sklenv żydowskie 
go“ telefonuje: sklep K-ci Hirszteli. W wyni- 
W dniu wczorajszym sąd v-|ku całodziennej rozdrawy ska- 
kręgowy wydał wyrok w spra- | zano trzech studentów: 
wie zamachów pełardowych na Bouifacego Jóźwickiegu na 


Nie 40--a 80.000 


9 


ra, in. na |łata i 8 mies. więzienia, 


©bru- 
szewicza Stanisława na 6 mies. 
więzienia i Jana Nowińskiego 


na i rok więzienia. 


wiochów 


walczy w Hiszpamii po siromie gen. Franco 


LONDYN, 19,10. (PAT) — Dzi: PARYŻ, 19.10. (PAT) — 
siejsza-prasa angielska wyraża po- | włoski odebrai debit 
wątpiewanie w ścicłość podanej w | francuskiemu „La. Republique"* or- | 
Rzymie liczby ochotników wloskich | ganowi prawicy partii radykalnej, | 
w Hiszpanii, t. į 40 tys. Przyczyną represji władz wio- | 

Dzienniki (wierdzą, że wediug | skich były artykuły publieysly t= | 
imiarodajnych informacji angiel- 
skich, po stronie gen. Franco wal- 
czą w Hiszpanii 4 dywizje włoskie, 
nie licząc oddziałów specjalnych, 
sił lotniczych, technicznych itd. 
Miarodajne koła brytyjskie oblicza- 
ją siły włoskie w Hiszpanii na 50 
tys. ludzi, 


Rząd | 


zwracające uwagę na groźbę, jaką | 


dla interesów francvskich przedsta- | 
wia polityka włcska na morzu 
Śródziemnym, jak również w ten- 


poszczególnych mężów stanu 
siejszych Włoch, 


| 


Król grecki na manewrach 


OE PEE aa a aa e NA 
x E SES Ę zi l 


ESEE TORO ATTER ~ aeaa 
f s ż 307 7 Ź $ į 


dencyjny sposób charaltzryzu jące | 
dzi- | 


PERPIGNAN, 19.10, (PAT) 


nosi Havas — bombardowały u- 
hiegłej nocy kilkakrotnie port Bou, 
izucając na port i nadbrzeżne za- 


| 


go dzienniką p. Pierre Dominique. | budowania przeszło 40 bomb. Dwo- 


rzec, warsztaty kolejowe i liczne | 
gmachy państwowe zostały poważ- 
nie uszkodzonc. W drodze powrot- 
nej samoloty powstańcze bombardo 
wały wioski Culera i de Rosas, 


Jerzy II w rozmowie z żołnierzami posłczas ćwiczeń, 


Wystawa światowa w owym Jorku 


prześcignie swym rozmachem wszystkie imprezy w tej dziedzinie 


Warszawski koresp. „Głosu dg Środki komunikacyjne mają być 
rannego” telefonuje: A | tak kolosalnie rozbudowane, aby 

Do Warszawy przybył wczoraj: w ciągu godziny mogły przewieźć 
p. Albin Johnson, przedstawiciei | z miejsca na miejsce 160,000 osób, 
wielkiej wystawy światowej w No-| Obszar wystawy wynos! 492 hek- 
wym Jorku w. 1939 p. n. „Świat | tary. A ; 
Jutra”, W r. 1939 przypada jubi- Wystawa zawierać będzie prze- 
jeusz 150ecia założenia Stanów | głąd zdosyczy ludzkich od za- 
Zjednoczonych. mierzchłej przeszłości po przez 

P. Johnson zaprosił do ambasa- | Współczesne środki teci 
dy amerykańskiej dziennikarzy, do rozwoju w przyszłości. 
którym udzielił interesujących in- 
formacji o gigantycznej wystawie, 
która prześcignie dotychczasowe 
imprezy tego rodzaju na świecie. 


Według obliczeń liczba zwiedza- 
jących wynieść ma 50 milionów. Pa 
jemność dzienna wynosić mā 
ćwierć miliona zwiedzających, do- 
chodząc w niektórych dniach do 
800,000. 


— p 


wada wileński 
art 16 
Prezydenta Kzpl. o granicach 
państwa. zakazał wszelkiej dzix 


łalności na cobszerze pasa gra: 


| 


techniczne aż | dem polskim w 


| 


Do tej pory zapowiedziały już 
swój udział w wystawie Anglia 
wraz z dominiami, Francja, Wio- | 


naturalnie nie | światowe. W każdym razie zniźka | wych, jak i francuskich akcji prze- 


mysłowych Frank francuski nato- 
miast wyraźnie skorzystał nawet ze 
złej koniunktury na giełdach mię- 
dzynarodowych. 


Francuskie kapitały, ulokowane 
w Ameryce, jak równjeż i na ryn- 
ku angielskim, spioszone krachem 
giełdy, wracają do Francji, co pa- 
woduje stały, powolny wzrost kur 
su franka zarówno w transakcjach 
gotówkowych, jak nawet już i w 
transakcjach terminowych. 


W związku z powyższym w Ko- 
łach giełdowych Paryża wypowiada 
ne są nawet opinie, iż kryzys ame- 
rykański może tym razem odbić sie 
pomyślnie na finansach europie 
skich, gdyż jego wynikiem bezpo- 
średnim będzie oćwrócenie fali ka- 
pitałów europejskich, szukających 
ostatnio stale zatrudnienia, a prze- 
dewszystkim schronienia w Amery- 


dzieńnikowi | 3 samolaty powstańcze — jak do- | ce, z powrotem do Europy. 


© LO*6>OS$bEPOOSDPE92"96396%0 
Rozpoczgły się wpisy na 3 MIESIĘCZNY 


RUFS MASZZU 


leczniczego 
przez ministerstwo zatwierdsony z 
egzaminem i dyplomem Wojewódzkim. 
Zgłoszenia osobiste między g, 4—5. 
Dr. J, HANDZEL, Sienkiewicza 20, 
telefon 141-41. 


projektowali marsz 
na Budapeszt 

BUDAPESZT, 19.10. (Tel, wł. 
— Wczoraj rozpoczęja się rozpra- 
wa karna przeciwko przywódcy t. 
zw. grotowców, dr. Bószormenyi 
i 65 czlonkom dej organizacji. 
Oskarżeni: odpowiadają za zbrodnię 
zamierzonego w r. 1936 zamachu 
stanu. Według aktu oskarżenia, dą- 
Żył dr. Böszərmeüyi, przywódca 
rozwiązanej na Węgrzech narodo- 
wo - socjalistycznej parti robotu 
czej, do zagarnięcia władzy drogą 


puczu. Dla osiągnięcia iego celu 
przewidywał pregram partyjny 
grotowców utworzenie zbrojnych 


bojówek, zaprzysiężenie członków, 
obsadzenie koszar policyjnych i woj 
skowych w poszczególnych mla- 
stąch, konfiskatę zapasów broni I 
marsz na Budapeszt, Po zmuszeni 
regenta do złożenia władzy, ogło- 
szona być miała dyktatura wojsko- 
wa. 

W foku rozprawy Sądowej zæ 
znal również dr. Bószozmenyi, głów 
ny oskarżony, że jako odpowie- 
dzialny redaktor partyjnego orga- 
m, utrzymywał stały kontakt z 
kanclerzem Hitlerem i że w ciągu 
ostatnich 6 miesięcy jego dzialal- 
ności podwyższyłe się itość człon- 


chy, Holandia, kraje skandynaw- | ków partii w samym Budapeszcie 


skie, Sowiety, Jugosławia, Rumu- 
nia, Tureja, Palestyna, Bulgaria, 
Egipt, Austria, kraje bałtyckie itp, 
Pan Johnson przybył obeenie do 
Polski, aby zawrzeć umowę z rzą- 
sprawie udziału =i 

Wystawie, i 


aa a ET | 

: z -ali 
Białoruskim narodowym socdalistom 4/ 
zakazano działalności na terenie 5 województw 


WILNO. 79 10. (PAT), Woje- | nicznego białoruskiej partii na- 
na podstawie | radowych socjalistów 


rozporządzenia pana | nie. 
Podobne zarządzenia wydali . 


w Wil 


wojewodowie: białostocki, m- 
leski i nowogrodzki. 


o 24000 zwolenników- 

E EK Ra E T a a HEA 
Nie kupujcie żywności 
w brudnych skierach 


yT =; 
ZA TEZ 


Sza 


Mr. Z8% 


Prawnicy polscy 
jadą do Bukaresztu 


Warsz. koresp. ..Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 


Dowiadujemy się, że w czwar 


tek, dnia 21 b. m. wyjeżdża do 
Bukaresztu delegacja prawni- 
ków polskich, złożona z 15 osób 
Do delegacji należą prof. Bere- 
zowski, adwokaci Paschalski * 
Ktlinger. Będzie to rewizyta dla 
prawników rumuńskich. 


Zmniejszenie 


oprocentowania 
pożyczki zapałczanej 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

Ministerstwo skarbu wnosi do 
sejmu projekt ustawy «w kon- 
wersji pożyczki zapałczanej. — 
Projekt przewiduje zmniejsze- 
nie oprocentowania pożyczki .0 
': proc. Konwersja ta umoż:iwi- 
la przeprowadzone już potanie: 
nie zapałek. 


B. G. K. i P, K. 0. 
na pomoc zimową 


Jak się dowiadujemy, władze 
Banku Gospodarstwa Krajowe- 
go przeznaczyły na tegoroczną 
pomoc zimową dla bezrobot- 
nvch kwotę 150,000 zł. 


W dniu 18 b. m. P. K. O. 
przyznała na cele pomocy zi- 
nowej dla bezrobotnych kwotę 
100,000 złotych. 


Ponowny krach 


na giełdzie metali 
nieżelaznych 


LONDYN, 19.10. (PAT) — Na 
giełdzie metalowej w Londynie po- 
nownie nastąpił krach cen metali 
nieżelaznych, które spadły do tak 
niskiego poziomu, jakiego nie no- 
towano już od przeszło roku. Na 
sytuację giełdy metalowej wpły- 
wają deprymująco wiadomości o 
spadku produkcji w amerykańskim 
hutnietwie stalowym, którega za: 
trudnienie uważane jest za jeden z 
czołowych wskaźników sytuacji 
Koniunkturalnej. 


Burze w Bostorze 


4 szalupy rozbite.—Żaglo- 
wiecwnietezpieczeństwie 

STAMBUŁ, 19 10. (PAT). — 
;Vskutek burzy w Bosforze roz 
biły się 4 szalupy. Załoga ieh, 
licząca ogółem 18 osób, zginę- 
iv. Donoszą dalej, że wielki ża- 
słowiee z 36 ludźmi załogi 
suajduje się w niebezpieczeń- 
siwie pod Midye. 


Portugalia zniosła 
ograniczenia dewizowe 


LIZBONA, 19 10. (PAT), 
W Portugalii ogloszono zarzą- 
dzenie, ostatecznie znoszące od 
dziś ograniczenia dewizowe. 
Handel dewizowy pozostaje w 
rękach państwowych instytucji 
kredytowych i speejalnie upo- 
ważnionych, 


kiiechin zwyciężył 
w szóstej partii 


HAGA, 19,10. (PAT) — Szósta 
partia meczu szachowego o mistrzo 
stwo świata zakończyła się zwycię- 
stwem dr. Aliechina, który poko- 
nał Euwego brawurowym atakiem 
już w 23 posunięciach. 

Stan meczu przedstawia się więc 
3:3 pkt. 


I 


Dnia 10 października 1937 w „Jednodniowej Jeździe 
Konkursowej” wozy Chevrolet raz jeszcze zadokumentowa- 
ty swą wysoką klasę i przystosowanie do najcięższych wa- 
runków drogowych, zdobywając w konkurencji 39 wozów: 


I i lll miejsce w klasyfikacji ogólnej 
lili miejsce w swej kategorii 


Nankin -krotnie bombardowany 


-0.X— „GŁUS PORANNY” — 1937 


CHEV 


km/godz. 
1-y—w próbie szybkości 


1-y—w próbach zrywu i 
sie 67 sek. 


ROLET 


ZNOWU ZWYCIĘŻYŁ! 


1-y—na dystansie 605 km. — z przeciętną 92 


na 5 km — z prze 


ciętną 108 km/godz. 


hamowania — w cza- 


070 OEG 


samoloty japońskie zatopity 60 cdżonek chif 
skich z transportami wojskowy rmi 


SZANGHAJ, 19.10. (PAT) 
Ubiegłej nocy samoloty japońskie 
dokonały siedmiu nalotów na Nan- 
kin. W czasie pierwszego nalotu 
zrzucono bomby na lotnisko Kuang- 
Gua - Men, nie wyrządziły one ied- 
nak szkód. Szczegóły pozostałych 
nalotów nie są tu jeszcze znane, 


Z głównej kwatery S8-ej armii 
donoszą, iż trzysta japońskich sa- 
mochodów ciężarowych wkroczyło 
do prowincji Szansi przez przejście 
Yen-Men-Kuan, celem zaopatrzenia 
wojsk japońskich okrążonych po 
między 


| Agencja Havasa- donosi: 


Tai-Hsien, Przejście Yen-Men-Kuan | cych na tym odcinku, żolnierze bry 
jest jedynym otwartym miejscem | tyjscy opuścili przed kilku dniami 
dia japończyków, Przewidują „jż w | Blockhaus, 
rejonie tym stoczona zostanie nie- SZANGHAJ, 19.10. 
bawen bitwa, Przedstawiciel armii 
oświadczył, że samoloty japońskie 
ROA, zatopiły na rzece Żółtej w pobliżu 
Tsinanu 60 dźonek chińskich z żoł- 
nierzami i amunicją. 
Przedstawiciel] armii japońskiej 
dodał, że samoloty japońskie będą 
nadal zatapiały wszystkie dżonki 


(PAT) 


19.10, (PAT) — 
Bomba, 
zrzucona przez samolot japoński, 
zniszczyła doszczętnie  giówny 
Blockhaus wojsk brytyjskich w kon 
cesji międzynarodowej, położony w 
sąsiedztwie dworca północnego. z tranęportami: wojskowymi. 


Ofiar w ludziach nie było, gdyż| Okręty wojenne bombardowały 
z powodu licznych, zabłąkaszych po objekty wojskowe w Paichoi pod 


przejściem Ping-Hsing i | cisków artyleryjskich, eksplodują- | Kantonem, wyrządzając znaczne 


JUTRO CIĄGNIENIE 


Zakup los w słynnej kolekturze 


N. SATAĆ 


szkody. Lotnictwo japonskie bom- 
bardowało koszary, mosty i mns 
budynki wojskowe w kilku mia- 
stach prowincji Kuantung, 

TOKIO, 19.10. (PAT) Koree 
dent szangłajski dziennika „Niszi- 


Biotrkowska 22 
Piotrkowska 66 


Nowomiejska 1 obejmie wszystk 


Odebrano order i paszport 


ass] Warsz. koresp. „Glosu Poran- 
nego“ telefonuje: 
Prowadzona od dłuższego cza 


su przez Zwiąrek bankowców, 


japońskiej 


Niszi” donosi, że pakt wzajemnej 
pomocy pomiędzy Sowietami a ze- 
wnętrzną Mongolią z roku 1936 ma 
być wypowiedziany. 

Otrzymawszy sprzeczne informa- 
cje na temat konfliktu «hińskiego 
od ambasadora Bogomołowa | so- 
wieckiego attache wojskowego Le- 
wina, Stalin postanowił rzekomo 
wyrzec się paktu z zewnętrzną 
Mongolią na rzecz suwerenności 
Chin, przy czym wojska mongol- 
skie przeszłyby pod kontrolę rządu 
nankińskiego i wałczyłyby przeciw 
ko Japonii w wewnętrznej Mongo- 
lii i Mandżurii. 

Agencja Domi zaznacza, iż plan 
ten miałby na celu udzielenie pa- 
mocy wojskowej Chinom bez bes- 
pośredniego mieszania się Sowietów 
€o konfliktu japońsko - chińskiego 


Umowa zhamicowcami 


ie domy bankowe 


ma do rozszerzenia zawartej u- 
owy zbiorowej na wszystkie 
|domy bankowe. Zgromadzenie 
pracowników tych domów zwo- 


b. dypiomacie czeskiemu, który przemycał obli- akcja o uregulowanie piscy i|łano na 21 b. m. 


gacje duńskie 


KOPENHAGA, 13.10. (PAT) — 
W tyci: dniach odbyła się w tutej- 
szymi Sądzie rozprawa przeciwko 
2 obywatelom czeskim, ujętym 
przez policję w chwili, gdy usiła- 
wali wbrew przepisom walutowym 
wywieźć po raz wtóry duńskie 
obligacje za granicę. Sąd skazał 
ich na grzywnę 50 tys. koron, do 
czasu złożenia której w Banku Na- 
rodowym przebywać będą w wię- 
zieniu. Sad nakazał oprócz tego 


Nowe podatki we Wioszech 


000000906060000000090095 TA deficyt budżetowy, spowodowany zbrojeniami 
z \ RZYM, 19.10. (PAT) — Rada mi- 


nistrów uchwaliła dziś nadzwyczaj- 
ny iQ-procentowy podatek od ka- 
pitałów towarzystw akcyjnych, 
į Wedle obliczeń oficjalnych, poda- 
tek ten winien przynieść okoła 5 
miliardów lirów. Równocześnie ra- 
da ministrów ucthwaliia reformę uie 
których podatków pośrednich, któ- 
re w rezultacie winny: dać skar- 


warunków pracy, doprowadzić 


nich po raz pierwszy obligacje war- 
tości 132 tys. korcn powróciły do 
Danii, po czym zostaną one skow 
tiskowane. 

Jeden z oskarżonych, kióry swe- 
go czasu pełnił w Kopenhadze fank 
cje attache wojskowego, został 
zmuszony do wydania dyplamatycz 
nego paszportu oraz do zrzeczenia 
się ordery udzielonego mu przez 
rząd duński. 


oskarżonym aby wywiezione roze 


CZĘSTOCHOWA, 18.X (Pat.) 
Z polecenia sędziego śledczego 
został aresztowany instruktor 
powiatowy Stronnictwa Narodo- 
wego Jan Barański. Pozostaje 


z powodu 


CZERNIOWCE, 19 10. (Pat). 
W miejscowości Temlin wy- 
buchł pożar w zabudowaniach 
jednego z gospodarzy. Ponte- 
waż. w miejscowości tej daje 
się odczuwać silny brak wody, 
niebezpieczeństwo pożaru gro- 
ziło rozszerzeniem się na całą 
osadę. Przerażeni mieszkańcy 
przytransportowali na miejsce 
pożaru wielkie ilości wina dla 


bowi państwa przeszło jeden mi- 
liard więcej, niż dotychczas. Obie 
te operacje mają na celu pokrycie 
deiicyia budżetowego, który wy- 
niósł ostatnio 3 i pół miliarda. No- 
we podatki uzasadnione są ko- 
niecznością zagospodarowania îm- 
perium kolonialnemu oraz pokry- 
ciem kosztów zbrojeń, 


Aresztowanie instruktora $ir. Nar. 


za nawoływanie do popelnienia przestępstwa 


on pod zarzutem wygłoszenia 
szeregu przemówień, w których 
prokuratura dopatrzyła się cech 
nawoływania do popełnienia 
przestępstwa. 


Winem ugasili pożar 
braku wody 


gaszenia ognia, w tym celu zu 
żyto 4,000 litrów doskonałego 
białego wina. 


Podobno Sowiety mają wysunąć | vościach w expressie Paryż — 


kandydaturę Stalina do nagrody 
pokojowej Nobla, gdyż zapewnił on 
i zapewnia nadal tysiącom ludzi 
pokój wiekwisty. 

F 


— Ce to jest wynalazca? 
— 2 
— Wynalazca jest to człowiek, 
który lamie sobie głowę, by wy- 
myślić coś, co wzhogaci innego, 
c 
— Nie zgadnie pan, panie Żółt- 
ko, kto dziś do mnie telefonował! 
Sam pan premier! 
— Ce pan mówi! No i co powie- 
dział? 
— Przepraszam, omyika! 
E 


Podobno urzędy skarbowe mają 
cbhecnie rozsyłać da opieszałych 
płatników upomnienia następującej 
treści: 

„Szanowny Panie! Zwracamy Pa- 
uu uwagę, że nie wyznaczymy mu 
nowych podatków, dopóki zaległe 
nie zostaną zapłacone. 

W pańskim własnym interesie le: 
ży więc itd. itd”. 


CAPITOL 


Dziś i dni następnych! 
vev 
W trynmfalnym pochodzie 
po przez wszystkie stolice 
świata podbili serca 
i umysły widzów 


Luiza Rainer 
E Paui Muni 


w Owa a e arcydziele 
filmowym 


ZIEMIA 
BŁOGOŚŁAWIONA 


potężny epos życia i walk o wol- 
ność budzących się Chin. 
Reżyseria: Sydney Franklin 


Film nagrodzony | nagrodą i zło: 
fym medalem przez akademię fil- 


mową w Ameryce. 
Ceny miejsc na 


wszystkie seanse oi 34 Br. 


Gdzie pi 

sójwiecej Histów? 

Amerykanie, dumni ze swych 
rekordów w różnych 
nach życia, twierdzili, że w ich 
ojczyźnie pisze się najwięcej lis- 
tów. Obrażeni tym  twierdze- 
niem statystycy angielscy zabra 
li się do roboty i po dłuższych 
studiach zaprezentowali tryum- 
falnie swoje obliczenia, z któ- 
rych wynika. iż pierwsze miej- 
sce, o ile chodzi o ilość ekspe- 
diowanych przez pocztę listów. 
należy się Anglii, W Anglii każ- 
dy mieszkaniec wysyła przecięt 
nie 78 listów rocznie, wówczas 
gdy w USA liczba ta wynosi 67 
listów. Po USA kroczy Nowa Ze 
landia z cyfra 66 listów, dalej 
Szwajcaria z cyfrą 54 listów, 
Niemcy — 53 listy, Dania — 41 
listów. Inne państwa zajmują 


dalsze miejsca. 
PORRPYNYD(P0>79000009000600 
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Przyjmuje zgłoszenia: 
de 11-ej rano i po 8-ej wieczór 
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Trzy morderstwa, które łączy wspólna zagadkowa nić 


Paryż, w październiku. f 
Po upływie roku od chwili, 


m0 | vdy pari Garola zamordowana 


została w tajemniczy ch okaliez- 


Nizza, znaleziono na torze tej 
samej linii kolejowej, niedaleko 
Fontaineblau, w niedzielę, 10 
października r. b. zwłeki wdo- 
wy ro ofieerze Celestyny Re- 
nard i to w okolicznościach, 
które niemal wykluczają jakąś 
naturalną przyczynę Śmierci 
czy też nieszczęśliwy wypadek. 
Pieniądze, papiery i eala reszła 
zawartości jej tiwebki pozosta- 
ły nienaruszone, tak, że motyw 
rabunku czy kradzieży jest wy- 
kluczony. Jedra noga była od- 
cięta przez koła pociągu, ale 
ekspertyza lekarska zdołała 
stwierdzić ponad wszelką wątłe 
pliwość, że pani Renard została 
rzucona na Szyny już bez życia, 
bowiem zwłoki wykazują ranę 
słowy, która nie mogła być spa 
wodowana przejechaniem. 

Również prawie wykluczona 
jest możliwość samohójstwa. — 
Zmarła pomimo swych 56 lat 
posiadała w sobie wiele radoś: 
ci, prowadziła wystawny tryh 
życia, znana była wc wszyst: 
kich lokalach rozrywkowych 
Monte Garlo i Nizzy i tak zręcz: 
nie używała szminki i kosme 
że czyniła wrażenie ko: 
biety zaledwie  człerdziestolel- 
niej. 

Ponieważ w swym domu w 
Gap d'Ail przyjmowała jedynie 
bardzo nielicznych bliższych 
znajomych, nie wchodzi rów- 
nież prawie w rachubę prywat. 
na zemsta jako motyw morder- 
stwa. Władze, które zajęte są 
obecnie wyświetlaniem tajemni 
czej sprawy, stoją w obliczu 
niemniej trudnej zagadki, niż 
przy wciąż jeszcze niewyświe- 
tlorych morderstwach Garoli o- 
raz ILetycji Toureaux, a poza 
tym raza wygląda tak, jak- 
gdyby między tymi trzema afc- 
rami istniały również i jeszeze 
inne analogie, 


Kim była 
Celestyna Renard? 


Maria Celestyna Renard, po 
chodzi z Algieru i była wdową 
po francuskim dowódcy hatalin 
nu, który w ostatnich latach 
wojny zajmował ważne stano» 
wisko w oddziale informacyj- 
nym francuskiego ministerstwa 
wojny, w osławionym ..Deuxie 
me Bureau*. Wybuch wojny 


dziedzi- Świałowej zastał ja w podróży 


po Niemczech. Intermowano ją 
w obozie dla jeńców cywilnych 
1 dopiero po wojnie zdołała po- 
wrócić do Francji, 

Po Śmierci męża przeniosła 
się do idyllicznie położonega 
Cap d'Ail na Riwierze, otrzymy- 
wała pensję miesięczną w wy: 
sokości 1500 franków, prowa: 
dziła jednak tryb życia wiełkiej 
damy, aczkolwiek nie posiada- 
ła żadnych widocznych wpły- 
wów ubocznych; często przed: 
siębrała podróże oraz rok rocz: 
nie jeździła dwa, trzy i nawet 
więcej razy do Paryża. — Tak 
więe koszty utrzymania nie sta- 
ły w Żadnym stosunku do jej 
dochodów, ale ani jej mieszka- 
jaca w Charleville siostra, ani 
nikt z jej nielicznych bliższych 
znajomych nie potrafi powie- 
dzieć, skąd brała środki na ten 
cel. 


W dwiu 5 października b, r. 
opuściła Cap d'Ail, aby odwie 
dzić swą siostrę, Na temat jej 
przybycia i odjazdu istnieje 
pewna rozbieżność między da- 
nymi, jakie udzieliła jej siostra 
oraz reszlą Świadków, co nie 


wydaje się bynajmniej podej 
rzane ze względu na czas, 
od owego dnia upłynął; 
jest jednakże, że w piątek. 8-go 
października r. b. w wieczót 
swego odjazdu oświadczyła, że 
zamierza pojechać do domu; 
przez Paryż bez zatrzymania 
się w stolicy. Pomimo to wyda- 
je się, że zatrzymała się w Pa: 
ryżu, choć dotychczas nie uda: 
ło się ustalić, ani wyświetlić cza 
su trwania, celu i charakteru 
jej tam pobytu, 


działy trzeciej klasy były w tym 


jaki |czasie tak przepełnione, że nie 
pewne | mogło być mowy o popełnieriu 


w tych warunkach morderstwa. 


Ważną poszlakę stanowi pe- 
za tym odcięta noga. Gdyby 
pani Renard sama wypadła z pè 
dzącego pociągu, lub też zosta- 
ła wyrzucona, to zwłoki jej mu. 
siałyby upaść obok pociągu, a 
nie pomiędzy szyny. Możliwe 
byłoby również, że została ona 
przejechana nie przez express, 
w przez jedne z późniejszych 

pociągów, ale i ta hipoteza jest 


Wiele mówiące po$zlaki | niczbyt prawdopodobna. Sędzia 


Torebka zmarłej zawierała 
wprawdzie, jak już wspomnieliś 
my, pieniądze i papiery, ale bi 
let kolejowy zniknął bez śladu, 
Nie stwierdzono więc nawet, 
czy wogóle jechała expressem 
Paryż — Nizza, czy też może 
zwłoki jej zostały w inny spo: 
sób sprowadzone na tor kolejo: 
wy. Poza tym ustalono, że wy 
kupiła ona na drogę do siostry 


bilet trzeciej klasy i z tego wy- | 


ciągaja wniosek, że prawdopo- 
dobnie to samo uczyniła w dro- 
dze powrotnej. Jednakże prze: 


PEŁNE SZANSE W GRZE NA 
LOTERII OSIĄGA -- KTO GRA 


0D POCZĄT 


Setki tysięcy osób gra na lo: |rom losów 


: klasowej, ale nie wszyscy 
orientują się w isłocie i założe- 
niu oraz technice tej gry. 
Loteria jest typową grą lo- 
sową, to znaczy, że o wygranej 
decyduje jedynie i wyłącznie 
przypadek, który ludzie chetnie 
nazywają „ślepym trafem“. — 
Nikt nigdy nie może wskazać, 
jaki los wyjdzie z koła i jaka 
na niego padnie wygrana, ale 
dlatego właśnie loteria jest je- 
dyna grą. w której szanse wszy: 
stkich grających 
zrównane, 
Drugą charakterystyczną ce- 
cha gry loteryjnej jest stałość 
ilości i wysokości wygranych, 
która w żadnym wypadku nie 
może ulec zmianie w czasie 
gry. Wprawdzie nikt nie może 
z góry wskazać numeru. który 
wygra. ale dlatego właśnie każ- 
dy numer ma szanse wygrania 
każdej wygranej. 

W kole znajdują się zwitki z 
numerami odpowiadającymi 
wszystkim bez wyjatku nume- 


są idealnie 


KU I KLASY 


danej loterii, bez 
względu na to, czy los został 
sprzedany czy też znajduje się 
u kolektora. A zatym wszystkie 
losy od chwili rozpoczęcia ciąg- 
nienia pierwszej klasy grają i 
mają jednakowe szanse wygra- 
nia. 

Cena losu wynosi w obecnej 
loterii 160 zł. za cały los — 40 
zł. za jedną czwartą, bez wzglę- 
du na to, kiedy los będzie naby- 
ty. Wynika to z zasady, iż los 
gra od pierwszej chwili rozpo- 
częcia ciągnienia i wygrana mu 
si być wypłacona bez względu 
na to, czy znajduje się on w TẸ- 
ku graczy czy też kolektora. 


Jest więc rzeczą jasną, że los 
należy nabyć przed pierwszym 
üniem ciągnienta pierwszej kla- 
sy, inaczej gracz zmniejsza do- 
brawolnie swoje szanse. dla 
zrównania których dyrekcja lo- 
terii zrobiła maksimum możli- 
wości. 


Ciągnienie rozpoczyna się w 
czwartek, dnia 21 b. m. 


Królowa Anglii wizytuje swój pułk 


W charakterze pułkownika honore wego pułku szkockiego w Londynie królowa Elżsieta 


¿statuie osobiście rewię tego pułku. 


przeprowadziła 


śledczy, który oczywiście na- 
tychmiast pomyślał o tej możli- 
wości, zrekonstruował ściśle ta 
ki „nieszczęśliwy wypadek“ 
kładąc na szynach odpowiednia 
lalkę i pozwalając ią przejechać 
najbliższemu nadjeżdża jącemu 
pociągowi. Wynik tego doświad 
czenia był bardzo interesujący. 
Manekin był cały pokryty sadzą 
i kurzem, podczas gdy zwłoki 
pani Renard były zupełnie czy- 
sle. Trup mógł więc być poło- 
żony na szynach bardzo krótka 
przed nadejściem pociągu, któ: 
ry mu odciął nogę. 

Wreszcie siostra zamordowa- 
nej i szofer. który zawiózł ją ma 
dworzec w Charleville, zeznali 
zgodnie, że pani Renard zdra- 
dzała ebawę, że jest stale śle- 
dzona przez dwuch  nieznajo- 


mych. Coprawda oświadczenie 
to przypisywała swej wielkiej 
nerwowości. 


Nie brak więc poszlak, ale 
władze nie mogą sobie dać ra- 
dy, gdyż prawdziwych dowo 
dów czy wskazówek niema, po- 
dobnie jak w sprawie Garofi | 
Toureaux. Fontaineblau, w któ: 
rego pobliżu morderstwo zosta- 
ło dokonane, jest do pewnego 
stopnia „francuskim  Poczda- 
mem“, gdzie mieszka masa jak- 
najmniej powołanych do inte- 
resowania się sprawami wojsko 
wymi. 

Pani Renard była wdową po 
oficerze drugiego oddziału; by- 
łą ona prawdopodobnie dokład- 
nie poinformowana o działal- 
ności swego męża, a wielka roz- 
bieżność pomiędzy jej dochoda- 
mi i wydatkami pozwala na srru 
cie podejrzenia, że „użytkowała 
pewne wiadomości o tych spra- 
wach po Śmierci męża. Intere- 
sujących się tego rodzaju wia- 
domrościami. choćby dotyczyły 


one nawet przeszłości, jest aż 
nadto wielu, nie ma potrzeby 


chyba zaznaczać, że nie mają 
oni kłopotu z wyborem środ- 
ków. Nie ulega dziś żadnej wat- 
pliwości. że Letycja Toureańx 
i pani Garoła czynne hyły ma 
rzecz obcych agentur, a porów- 
nanie szczegółów usunięcia ich 
oraz śmierci pani Celestyny Re- 
nard daje w wyniku wprosł 
zdumiewające paralele. 


Ernest Kiesewetter 


Dlaczego Beethoven 
-~ oałuchi 


Zainteresowanie postacią i 
muzyką wielkiego kompozytora 
Ludwika vam Beethovena (1770 
— 19827) stale jest żywe. Niedavw 
na ogłoszono właściwe przyczy- 
nv głuchoty mistrza nowaczes- 
nej muzyki instrumentalnej; 1 
stalił je rumuński lekarz atori 
nalaryngolog. klóry przez 15 lat 
badał raporly lekarzy Boelhn 


vena i Iwierdzi. że ułomność 
tak bolesna dla muzyka była 
wynikiem nie choroby zakaźnej 


krwi, lecz sklerozy wewnetrzne- 
go ucha. 


KREM i PUDER 


THO-RADIA 


zapewnia ią, zdtowa, 
Ł piekna cete 
SOCIETE SECOR „PARIS 
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B»ieniadze 


W życiu pieniądze stoją na pier- 
wszym miejscu. 

Bez pieniędzy nie ma szczęścia. 

Pieniadze jednak tylko do pew- 
nego stopnia uszczęśliwiają etlo. 
wieka. Granica ia jest rozmaiła, 
zależnie od potrzeb jednostki. 

Nie można się bez pieniędzy 
chejść, ale nie trzeba też mieć tych 
pieniędzy w nadmiarze. Gdyż ct, 
którzy mają pieniędzy za dużo, na: 
ciągani są przez tych, którzy ich 
nie posiadają... Jedno jednak jest 
pewne: Najuboższy człowiek jest 
najnieszczęśliwszy z wszystkich. 

Wciąż myślimy 
dzach. 


Kto pieniądze posiada, 
wciąż o swoich pieniądzach, 


tylko o pienią- 
myśli 


Kto ich nie posiada — myśli a 
pieniądzach cudzych... Bądźmy 
szczerzy: To jest myśl, która nur- 
tuje w nas przez całe życie. 

Pieniądz przeto kroczy na czele 
zagadnień życia, ale nie stanowi 
jeszcze wszystkiego. Poza pienią- 
dzem jest jeszcze — zdrowie. 

A jednak? 

Życie wykazało, że oddaje się 
majątek wzamian za zdrowie, ale 
czyni się to z pewnym wyrachowa- 
niem, zastanówieniem. Bez zasta- 
nowienia natomiast ryzykuje się 
zdrowie, aby majątek podwoic. 

Ja naprzykład. 

satysfakcja i przyjemność, wyni- 
kająca z darowania — jest mi zu 
pełnie obca, szczególnie, jeśli cho- 
dzi o pieniądze. 

Już prędzej można odemnie uzy- 
skać uścisk dłoni, starą laskę lub... 
randkę, 

A przytym wszystkim wmawiam 
sobie, że nie jestem skąpy... Wma- 
wiam sobie to dlatego, że jestem 
przekonany, iż większość ludzi jest 
taka sama, jak fa. 

Wychodząc z tego założenia po- 
wiadam sobie, że ludzie, którzy z 
pełną premedytacją chowają swoje 
pieniądze — mają z tego jakiś po- 
żytek, co im z pewnością sprawia 
wielkie zadowolenie, Wskutek tego 
nigdy nie jestem wdzięczny lir 
dzion za to, że mi pożyczyli pie- 
niądze. Nie jest ta jedyny powód, 
ale jest jednym z wielu, 

Jedno jest pewne: Ludzie i, ma- 
Ac gotówkę, pożyczyli mi pienią- 
dze, aby sobie zaskarbić moją 
wdzięczność i aby tę wdzięczność 
mogli kiedyś odpowiednio zdyskon- 
tewać. 

To jest wstrętne i nie mogę na 
tych Iudzi patrzeć! 

* 

„Kto płaci swoje długi — tęn się 
bogaci”. 

Przysłowie to uważam za nie- 
Muisznę. 

zaz próbowałem postąpić wedle 
tego przysłowia I to stworzyło pre- 
vedens. Eksperyment ten uznano 
za przyzwyczajenie i długo musia 
lem się wysilać, aby wykazac, że 
tak nie jest. 

„Kto płaci swoje długi — 
się bogaci”, 
ców, 


ten 
Jest to frazes dostaw- 


E 


Cheę być ścisły: Nie pragnę abso 
lutnie nikomu narzucić swoich pe- 
glądów w kwestii pieniądza. Wolę 
nawel, aby tych moich pogiadów 
nie podziełano, Moje zdanie jest 
moją własnością, którą chętnie za- 
trzymuję dla siebie. Nie mam žad- 
nej przyczyny, aby komukolwiek 
coś darować. 

Sacha Guitry. 
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Dodatek komunalny bedzie podwyższony 


Zwolnienie pracowników miejskich od podatku specjalne$go.— 
Brak kredyiów na irzynasia pemsię 


Zgodnie z naszą zapowiedzią, 
w dniu wezorajszym odbyła się 
w sali konferencyjnej zarządu 
miejskiego, pod  przewodnic- 
twem prez. Godlewskiego, kon- 
terencja z  przedstawicielami 
międzyzwiązkowej komisji pra- 
ceowników samorządowych. 

Celem konterencji było po- 
nowne rozpatrzenie żądań pra- 
cowników miejskich i udziele- 
nie odpowiedzi przez zarząd 
miejski na memoriał pracowni- 
ków. 


Prez. Godlewski, odpowiada- 


(Wczorajszy strajk protestacyj 
ny obywateli żydowskich mię- 
dzy godziną 8 a 12 w południe 
przeciwko zaprowadzeniu gheł- 
ta ławkowego objął niemal 
wszystkie sklepy żydowskie na 
kosą Łodzi. 

Na ulicach miasta 
nad porządkiem liczne patrole 
policyjne. Strajk protestacyjny 
miał przebieg spokojny. 

Jedynie na ulicy Śródmiej- 
skiej policja zatrzymała 4 oso- 
by, za nawoływanie do zamyka- 
nia sklepów, czym zakłócały spo 
kój publiczny. Zatrzymanymi o- 
kazali się: Frajdla Buchalter (11 
Listopada 47), Abram Zynger- 
man (Zachodnia 52). Abram Ko 
rona (Wolborska 29) i Abram 
Milsztajn (11 Listopada 9). Skie- 
rowano ich natychmiast do są- 
du słarościńskiego, który ukarał 
wymienione osoby po 6 tygodni 


czuwały 


ne przez delegatów pracowni- 
czych, oświadczył, że: 

1) zwolnienie pracowników 
od podatku specjalnego przepro 
wadzone zostanie w tên sam 
sposób, jak w Warszawie, a 
mianowicie: pracownicy, zara- 
biający do 350 zł. zostaną całko- 
wicie zwolnieni, zarabiający od 
350 do 800 zł. miesięcznie z 50 
proc. jeżeli są samotni, z 75 proc. 
jeżeli są żonaci ale hezdzietni i 
jeałkowicie, jeżeli są żonaci i po- 
siadają dzieci. Sprawa pracow- 
ników, zarabiających 


ceowników miejskich 


bezwzględnego aresztu. 

Poza tym policja kilkanaście 
osób ukarała doraźnie za tamo- 
wanie ruchu ulicznego. 

Punktualnie o godz. 12 w po- 
łudnie wszystkie przedsiębior- 
stwa żydowskie zostały ponow- 
nie uruchomione. 


Jszę treści następującej: 

„Lekarze szpitala im. małż. 
ja swój głos protestu przeciwko 
ghetlu ławkowemu i wyrażają 
uznanie żydowskim akademi- 
kóm ża mężną obronę 
akademika - żyda'*. 

Jednocześnie  przeprowadzo- 
na została zbiórka ofiar na aka- 
demików - żydów. 


Lekarze szpitala im. Poznań- 
skich w Łodzi w związku z ak- 


cją  protestacyjną przeciwko! W dniu 19 b. m. kancelaria il będzie 
ghettu ławkowemu wysłali do|ambałatorium szpiłala na znak 
żydowskich akademików depe- protestu, były nieczynne. 


i| nie została dotąd rozstrzygnięta. 


2) dodatek komunalny dla pra | datek 


| 


| 


ELEKTRIT RADIO 


ODBIORNIKI NAJWYŻSZEJ JAKOŚCI! 


3) jeżeli chodzi o 10 proc. do- 
drożyźniany, to sprawa 


zostanie |nie jest jeszcze definitywnie za- 
ponad | podwyższony z 10 na 15 prot., 
jąc kolejno na żądania, wysuwa '800 zł., a takich jest tylko 30-tu. ale z dniem 1 kwietnia 1938 Ta 


Przebieg wczorajszego strajku 


Protest ludności żydowskiej przeciwko ghettu ławkowemu 


łatwiona.  Wypowiedzą się na 
ten temat władze nadzorcze ð- 
raz zbadane zostaną możliwo- 
ści budżetowe, 


4) trzynasta pensja dla pra- 
cowników miejskich nie będzie 
przyznana, nie ma bowiem od- 
powiednich kredytów. 


5) sprawa oddłużenia pracow 
ników natrafia na duże prze- 
szkody z uwagi również na brak 
kredytów i źródeł pożyczko- 


Poznańskich w Łodzi przyłącza-! wych. 


Å Á———u a — 


godności | zbiera się w dniu dzi- 


siejszym 


Dziś, w sali konferencyjnej 
zarządu miejskiego obradować 
kolegium magistrackie. 
Na porządku dziennym znajdzie 
się szereg ciekawych spraw 
miejskich. „Posiedzeniu przewod 


Człowiek nie wie dziś, co mu jutro niczyć będzie prez. Godlewski. 
przyniesie. Ale nie ulega wątpliwości, że| 


dzień jutrzejszy i następne przyniosą wy- 
grane loteryjne tym, co zaopatrzyli się w 


losy do pierwszej klasy czterdziestej loterii 


wyrusza dziś ma front pracy 


Jak się dowiadujemy, wydział 
wojskowy zarządu miejskiego 
rozesłał już pierwsze wezwania 
mężczyznom, podlegającym 0- 
zastępezej służby 
wojskowej. 

Na razie wezwania otrzymali 
jedynie mężczyźni urodzeni w r. 
1911, posiadający kat. C i D. 

Termin stawiennictwa do pra 
cy pierwszych grup roboczych 
ustalony zosłał na dzień dzisicj- 
szy. 


Jak się dowiadujemy, rozpo-; z 


czynając dziś służbę zastępczą 
mężczyźni przydzieleni zostali 
do dyspozycji wydziałów plan- 
tacji i drogowego zarządu miej- 
skiego, oraz do dyspozycji po- 
szezególnych instytucji wojsko- 
wych. 

Będą oni zatrudnieni w par- 
kach miejskich na terenie Ło- 


dzi, oraz na poszczególnych od- 
cinkach robót drogowych m. in. 
na Marysinie, przy ulicach To- 
warowej i Kraszewskiego. 

Praca odbywać się będzie w 
ciągu 6 dni przez 8 godzin dzien 
nie. 

Niestawienie się 
do pracy pociąga za sobą kary 
administracyjne do 2 tygodni 
bezwzględnego aresztu i 500 zł. 
grzywny. 

Następny turnus podlegający 
zastępczej służbie wojskowej 
meżczyzn rozpocznie pracę w 
nadchodzący poniedziałek i za- 
kończy ją w sobotę. 

Z uwagi na konieczność ter- 
minowego wykończenia prac ob- 


|jętych nadesłanymi do wydzia- 
u w 


ojskowego zapotrzebowania 
IR»: pierwsze trzy turnusy pod- 
legających służbie zastępczej 0- 
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reżyserii genialnego POURRA MAMOULIANA, twórcy 


filmów 


„Wielkomiejskie ulice“ 


„Dr. Jekyll i Mr. Hyde* 


W roli głównej: niezapomniana bohaterka „Bocznej ulicy“ 


IRENA DUNNE 


w 
„EUR 


JUż WKRÓTCE 
KINIE 


OPA“ 


w terminie | 


trzymają wezwania na kilka 
dni przed terminem stawiennie- 
twa, 

W przyszłości jednak każdy 
otrzyma wezwanie na 2 tygod- 
nie przed terminem stawieńnię- 
twa, by mógł odpowiednio przy- 
gotować się do służby zastęp- 
czej. 


„| 


Z T.K. 
Łódź, Fiotrkowska 101, tel. 121-53. 
Najbliższe wycieczki: 

1) Sobota, dnia 23,10 

„Korcza”. Zbiórka 9 rano. 

2) Snhota, dnia 23.10 — Wysta- 
wa obrazów w I. P. S. Zbiórka 
o godz, 16-ej. 

8) Niedziela, dn, 24 b. m. — Ge: 
gielnia M. Glazera (Radogoszcz). 
Wycieczka do Warszawy i Wilna. 

W dniach od 29 b. m. do 2.11 
odbędzie się 8-dniowa wycieczka 
de Warszawy, Wilna i Trok (gmina 
karaimów). Uczestnicy zwiedzą naj. 
ciekawsze objekty w tych miastach. 

Herbatka towarzyska, 

W niedzielę, dn. 24 b. m. odbę- 
dzie się herbatka towarzyska. Po- 
czątek o godz. 17-ej, Wstep dia 
członków i zaproszonych gości. 

Kursy języków, 

Zostały uruchomione kursy języ- 
ków angielskiego i francuskiego. 
Sekretariat przyjnije w dalszym 
ciągu zapisy dla początkujących i 
zaawansowanych na kursy jezy- 
ków angielskiegc, francuskiego i 
żydowskizgo. 

Zdrowotna gimnastyka dla pań, 

W najbliższych dniach uruchamia 
się specjalny kurs gimnastyki 
zdrowotnej dla pań pod kierownic- 
twem p. Ziny Kruszówny. Informa 
cje i zapisy w sekretariacie tow. 


Młyn 


| 


Podrzutki 
przed magistratem 


Przed gmachem magisłzaśu, 
przy Pl. Wolności 12 podrzuęo: 
ne wczoraj dwoje dzieci, któky- 
mi okazały się: 1l-letnia Irena 
Marciniak i 6-letni jej brat Zyg- 
munt, ostatnio zamieszkali we 
wsi Hajczyny, pow. łaskięgo. — 
Podrzutki przekazano do miej. 
skiego domu wychowawczego. 


Nagły zgon 
właściciela hotelu 


Wczoraj w południe, właści- 
ciel hotelu, przy ul. Cegielnianej 
34 84-lelni Fryderyk Klukas u- 
dał się do pokoju nr. 11. Tu na- 
gle zasłabł i runął nieprzytom- 
ny na podłogę. Zaalarmowana 
prywatne pogołowie ratunkowe 
2222-6), przed przybyciem któ- 
rego p. Klukas zmarł, nie odzy- 
skawszy przytomności. 

Lekarz pogotowia dr. Poznań 
ski stwierdził zgon wskutek a 
taku serca. 

Zwłoki zabezpieczono na miej 
seu. 
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DYŻURY APTEK. — Nocy dzi: 
siejszej dyżurują następujące apte- 
ki; Kon i S-ka, Plac Kościelny 8, 
A. Ckaremzy, Pomorska 12, W. 
Wagner i S-ka, Piotrkowska 67, J 
Zajączkiewicz i S-ka, Plac Boerne 
ra, Z. Gorczyckiego, Przejazd 59, 
M. Epsztajna, Piotrkowska 225, Z. 
szymańskiego, Przędzalniana 75, 


W dniu wczorajszym sąd o- 
kręgowy w Łodzi pod przewod- 
nietwem s. Wierzbickiego, w a- 
syście ss. Brauna i Rajskiego roz 
poznawał sprawę 26-letniej Ja- 
niny Oiczyk, oskarżonej o za- 
bójstwo swego męża Mariana. 

Tło sprawy przedstawia się. 
jak następuje: 

W dniu 2 lipca r. b. nad ra- 
nem mieszkańcy. domu nr. 33 
przy ul. Włodzimierskiej zbu- 
dzeni zostali krzykami, docho- 
dzącymi z ulicy, Gdy wybiegli 
z mieszkań, zauważyli przed 
domem jakiegoś mężczyznę, jak 
się później okazało Mariana Ol- 


POWTÓRNA REJESTRACJA 
ROCZNIKA 1917, — Dziś do rej- 
s(racji powtórnej zgłosić się 
powinni wszyscy mężczyźni 
rwcznika 1917, zamieszkali na tè- 
renie ill komisariatu pol. których 
nazwiska rozpoczynają się cd liter: 
T, R, S, oraz mężczyźni, za- 
mieszkali na terenie IX Komisą- 
iatu, których nazwiska rozpoczy- 
nają się od liter Ł, M, N, 0, P, 
St, 


3 
ly 


nia, zajmowanego przez jego ż0- 
nę i teściową, cheąc dostać się 
do mieszkania. 

W. pewnym momencie Olczyk 
wszedł na okno, lecz po chwi- 
li spadł z jękiem na chodnik. 
W, kilka minut po tym z bramy 


Tramwajarze uzyskali 
9 procent podwyżki 


W dniu wczorajszym wydare 
zostało orzeczenie arbitrażowe 
ustalające nowe warunki pracy 
i płacy na tramwajach miej- 
skich. Tramwajarzom przyzna- 
ua została podwyżka w wysoke 
ici 9 procent, podwyższone zo- 
slały normy urlopowe. Opubli- 
kowanie wspomnianego orzecze 
nia nastąpi jednak dopiero w 
ciągu dnia dzisiejszego. 


Dwa pożary 
w domach mieszkalnych 


Wczoraj przed południem, w 
domu Irmy Franciszki Ramisz, 
przy ul. Sosnowej 32 wskutek 
wadliwej budowy przewodu ko- 
minowego zapalił się dach. — 
Wezwany na miejsce X pluton 
straży ogniowej pożar szybko 
ugasił, 

W tym samym mniej więcej 
czasie paliło się również na tere- 
nie posesji M. Fiedlera i M. 
Wajemana. Na podwórzu zapa- 
liła się gotowana smoła. Przy- 
byly II pluton straży, pożar uga- 


sił. 


lonym żalu 


Od kilku lat obowiązuje na 
terenie Rzeczypospolitej rozpo- 
rządzenie p. Prezydenta z mo- 
cą ustawy o postępowaniu wy- 
właszczeniowym. 

Rozporządzenie to daje wła- 
dzom państwowym i samorzą- 
dowym prawo przymusowego 
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i ili wywłaszczenia gruntów i zabu- 
Odbi radiotechniki dowań dła celów państwowych 
P Mapei lub komunalnych, gdy uprze- 


dnio prowadzone postępowanie 
ugodowe nie daje rezultatu. 

Do tej chwili, w żadnym mie 
ście polskim, nie zostało zasto- 
sowane wspomniane wyżej roz- 
porządzenie pana Prezydenta 
Rzplitej. 

Obecnie, jak się dowiaduje- 
my, rozporządzenie te zastoso- 
wane zostanie w Łodzi, 

W dniu jutrzejszym ukażą 
się ogłoszenia, podpisane przez 
prez. Godlewskiego, o postępo- 
waniu wywłaszczeniowym od- 
nośnie terenów i zabudowań 
na Placu Hallera oraz ną ul. Ze 
romskiego na odcinku od ul. 
Radwańskiej do ul. Kątnej. 

Pierwsze z tych ogłoszeń do- 
tyczy obszaru Placu Hallera. 
Na rzecz skarbu państwa dla 
celów wojskowych. wywłaszczo 


już oddawna marzeniem radiotech- 
utków było zbudowanie odbiornika o 
iuk uproszczonej obsłudze, aby każdy 
mógł z łatwością nastawić żądaną sła- 
cję i uzyskać przy tym możliwie naj- 
iecpszy w danych warunkach odbiór. 
Problem ten został nareszcie rozwią- 
zany przez konstruktorów Philipsa, 
którym udało się cały skomplikowany 
system strojeniowy skoncentrować w 
iednej gałce zwanej „monosterem*. 
Precyzyjny ten automat  strojeniowy 
reguluje sama wszystkie ezynności wy- 
konywane w innych aparatach za po- 
modą 4-ch albo więcej galek, 

Taką doskonałość tonu, jaką posia- 
da odbiornik Philips Super 7-38, mógł 
hy uzyskać przy pomocy różnych, od- 
dzielnych gałek strojeniowych jedynie 
bardzo doświadczony fachowiec, do- 
skonale okznajmiony z technicznymi 
proecsami zachodzącymi w odbiorni- 
ku, Dzięki monesterowi obsługa od- 
biornika stała się tak prosla, że wy- 
starczy jeden ruch ręki, by otrzymać 
najprzyjemniej brzmiącą audycję. 


Uczciwość godna uznania 


Pocztylien Priebe zwrócił znalezione 1.150 złotych 
Ku swej radości a jednocześnie 


| i wielkiemu zdziwieniu p. L. dowie- 
| dział się, że portfel został znalezio- 
ny właśnie przez pocztyliona Prie- 
bę, który natychmiast zameldował 
o tym dyrektorowi urzędu poczto- 
wego. 

Ponieważ działo się to po godzi- 
nach urzędowych, nazajutrz p. L. 
odebrał portfel z całą zawartością, 

Wczoraj p. L. zgłosił się do re- 
dakcji, prosząc o podkreślenie wy- 
jątkowej uczciwości pocztyliona i 


< dowodem  niezwykiej istotnie 
iczcjwości spotkał się nasz czytel- 
nik p, L. 

Pan L., przekazując pieniądze w 
głównym urzędzie pocztowym zgu- 
bił portfel. 

Strate pugiłaresu, zawierającego 
1150 złotych, skonstatował dopiero 
po kilku godzinach. 

Bardziej dla porządku i uspoko- 
jenia sumienia, niż w nadziei, ze 
pieniadze odzyska p. L., wracając 
z fabryki, wstąpił do urzędu pocz- 
towefe i spytał dyżurującego tam 
pocztyliona p. JANA PRIEBE, czy 
się pieniadze przypadkiem nie zna- 
lazły, 


rzędu pocztowego — co chę 


czynimy: 
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przy ul. Włodzimierskiej 33 wy- 
szła Janina Olczyk, podeszła do 
leżącego na ziemi męża i poczę- 
ła zadawać mu siekierą ciosy. 
Następnie Olczykowa udała się 
do komisariału i zameldowała 
o dokonanym zabójstwie. 

Olczykową areszłowano i w 
wyniku dochodzenia pociągnię- 
to do odpowiedzialności karnej. 

Na rozprawie Olczykowa przy 
znała się do winy i wyjaśniła, 
że z mężem swym poznała się w 
firmie „Gentleman“, gdzie obo- 
je pracowali. 

Matka jej była przeciwna jej 
związkowi, bo Olczyk był pija- 


czyka, który awanturował się i|kiem, ale ona nie zważała na to 
wybijał szyby w oknie mieszka-|i zawarła małżeństwo. Począt- | 


| kowo żyli zgodnie, później jed-, 
nak Olezyk począł się upijać, 
bił ją i wymyślał, tak, że nie 
raz, gdy wracał pijany, musiała 
uciekać z mieszkania. 

3 miesiące przed zabójstwem 
opuściła męża i zabrała 2 dzieci, 


przeżywszy lat 70. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w czwartek, du. 21 b. m. o godz. 
1-ej po poł. z domu przedpogrzebowego, o czym zawiadamiają, 


Uprasza się o nieskładanie kondolencii. 


ywłaszczenie Ierenów W 


„dla rozszerzenia Placu Hallera i 


ny zostanie obszar 4 ha. 8285 
mtr: kw. Na czas do 31 gru- 
dnia 1939 r. na tym terenie na- 
stąpi czasowe zajęcie szeregu 
nieruchomości. 

Spis tych nieruchomości wy- 
łożony zostanie do wglądu dla 
osób zainteresowanych w ciągu 
7 dni, W łym czasie wnosić mo 
żna sprzeciwy i wnioski. 

Drugie ogłoszenie dotyczy 
wywłaszczenia na rzecz gminy 
miejskiej Łódź gruntów z zabu 
dowaniami na obszarze 
20.314.5 mtr. kw. na ul. Żerom- 
skiego na odcinku między ul. 
Radwańską i ul. Katną. 

Wywłaszczenie to nastąpi dla 
eelów regulacyjnych, a miano- 
wieie dla przedłużenia ul. Że- 
romskiego, zgodnie z zatwier- 
dzonym przez władze nadzor- 
"se planem rozbudowy miasta. 
Wsród obiektów. które obejmie 


wywłaszczenie, znajdują się| 
między innymi nieruchomości, 
stanowiące własność Banku 


Spółek Niemieckich w Połsce, 
4. Gampe i Albrecki S. A. R. 
Hofrichter i małż, Giuther, 
Należy dodać, że zarząd miej 
ski już od dluższego czasu pro- 
wadził ugodowe pertraktacje a 
wykup wymienionych terenów 
na PL Wallera i na ul. Żerom- 
skiego. lecz nie dały one pozy- 
tywnych rezultatów., Wobec ie 
go zastosowano rozporządzenie 
p. Prezydenta Rzplitej. Wy- 


PRAWO DO SZCZĘŚCIA 
zyskuje nabywca losu z 


Kolektury lir.100 


więc 
PRZYJDŹ 
WYBIERZ swój los i 
ZWYCIĘŻ w walce o byt. 
Losy do l-szej klasy 
paleca 
KOLEKTURA Nr. 100 
oddział w Łodzl, 


uprzejmości dyrekcji głównego u- Andrzeja 2 „PROMIEN” 


ie Ciągnienie I-ej kl. już 21 październi ka 


Zamówienia zamiejseowe uskutecznia 
się odwrotnie pocztą, 


0.X— „GŁOS PORANNY” — 1937 


mwi itx | Zabiła siekierą męża 


Sąd, biorąc pod uwage jej zmariyroloSię, 
wyzmierzyj: iaśedny wyrok 


które umieściła u matki. 


Nr. zoə» 


Skrzynka do listów 


Szanowny Panie Redaktorze! 

Uprzejmie prosz” o łask. za 
niieszczenie niniejszego listu na 
łamach Jego poczytnego pismą, 

Synek méj 6-cioletni uczeń I od- 
działu Szkoły Pracy (ul. Południo 
wa 65) jeździ ccdziennie tramwa- 


Olczyk począł ją nachodzić, | jem do szkoły za biletem abonamen 


namawiał do wspólnego zamic- 
szkania, nie zgodziła się na to. 

Zdecydowała się wreszcie na 
osłateczny krok i gdy w nocy 
przybył i zaatakował okno, u- 
zbrojona w siekierę, odpierała 
atak, bo groził jej i matce zabój- 
stwem. 


Wyjaśniła dalej, że zabiła mę 
ża dlatego, bo obawiała się, że 
Olezyk zabije nie tylko ją, lecz 
i dzieci. 

W czasie przewodu sądowe- 
go. oskarżona dostała spazmów. 


Sąd okręgowy po naradzie 
(wydał wyrok, na mocy którego 
Janina Olczyk skazana została 
na 2 lata więzienia. Wymierze- 
nie tak łagodnej kary sąd umo- 
tywował jej ciężkim  współży- 
ciem z mężem i wszystkimi oko- 
licznościami łagodzącymi jej 
winę. — 


Dnia 19 października 1947 r. zmarła nasza najukochańsza 


b. Pp. Z FROMMERÓW 


MARIA GLUCKOWA 


pozostali w nieutn- 


przedłużenia ul. Żeromskiego 


właszczone tereny zostaną 0szu 
cowane przez specjalne komí- 
sje szacunkowe. 

Ponieważ plan regulacji i za 
budowania miasta przewiduje 
jeszcze szereg innych projek- 
tów przedłuże nia, przebicia i 
poszerzc ia ulic, nie jest wyklu 
czone, że rozporządzenie 0 wy- 
właszczeniu zostanie zastosowa 
ne- i w innych wypadkach np. 
ua AL Kościuszki i t. p. 

W każdym razie, zastosowa- 
nie rozporządzenia o wywłasz- 
czeniu nie miało dotąd prece- 
densu i choćby już tylko z te- 
go względu stanowi wydarzenie 
dużej wagi. 
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towym (2 przejazdowym). 

W poniedziałek 11 października 
zajęcia szkolne rozpoczęły się 
o godz. 9.15, t. j. nieco później niż 
zwykle i dziecko wsiadło do tram- 
waju o godz. 8.45. 

Kenduktor wozu nr. 84 na linii 
8” zakwestionował bilet, jako jnż 
o tej porze nieważny i nie zważa- 
jąc na przerażenie dziecka, wysa- 
dził je z tramwaju przy zbiegu ul 
Gdańskiej i Śródmiejskiej w znacz- 
nej odległości od domu. Zaznaczyć 
należy, że, korzystając =z biletu 
porannego w kilką minut po ter- 
minie jego ważności, syn mój nie 
działał na szkodę K, E. LE, gdyz 
przysługujący mu bilet dziecinny 
lub uczniowski również kosztuje 
15 groszy. 

Wskutek takiego postępowania 
konduktora dziecko zmuszone była 
do powrotu do domu bez opieki 
przez ruchliwe ulice miasta jak rów 
nież do cpuszczenia godzin szkol: 
Rea 

Ufałem dotąd, że obsługa tramwa 
jowa opiekuje się małymi dziećmi, 
znajdując; ymi się w wozach tramwa 
jowych i dlatego też posyłałem do 
szkoly synka samego,  odprowa- 
dzając go tylko do przystanku, 

Zdziwiłc mnie i oburzyła postę 
powanie konduktora, który nie za- 
wahał się wyrządzić krzywdę dziec 
ku i narazić je na  niebezpieczeń- 
stwo, przesadnie biurokratycznie 
traktując swe obowiązki, 

Mam nadzieję, że dyrekcja K. E. 
L. zaioteresuje się tą sprawą i za- 
pobiegnie na przyszłość podobnym 
wypadkom. 

Dziękując z góry za uprzejme T4 
drukowanie pewyższego, pozostaję 

Z poważaniem 
E. Asz l 
ul. św. Andrzeja 32, 


. 


NALEŻY J JAK NAJCZĘŚCIEJ PRAĆ 
BIELIZNĘ. 

Jednym z postulatów hygieny jest 
częste zmienianie bielizny zarówno o0- 
sobistej, jak pościelowej. To jednak 
wymaga dużego zapasu bielizny tub 
częstego prania, W dzisiejszych cza- 
sach tylko nieliczni są w tym szczęśli- 
wym położeniu, że mają pełną szafe 
bielizny, wszyscy inni muszą uciekać 
się do częstego prania. Ale tu pojawia 
ją się wątpliwości, bo na ogół panuje 
mniemanie, że częste pranie niszczy 
bieliznę. Jest to o tyle słuszne, że 
bieliźnie rzeczywiście szkodzi częste 
pranie, ale tylko złym mydłem. 

Znane i cenione od lat mydło Jeleń 
Schicht jest wyrabiane z najlepszych 
surowców i dlatego może być poleco- 
ne wszystkim gospodyniom. 


Bziś zapadnie wyrok 


w procesie szajki pomysłowych oszustów 


W drugim dniu procesu szajki 


Dalsi świadkowie zeznali olicią- 


oszustów, którzy pod pretekstem | żająco o ile chodzi o oskarżonych. 


sprzedaży rzekomo kradzionych ta- 
warów wyłudzali różne sumy sąd 
okręgowy przystąpił do badania 
świadków oskarżenia, 

Św. st. post. sł. Śl, Wieloch w 
trzygodzinnym zeznaniu opisał ro: 
le poszczególnych oskarżonych, w 
jaki sposób prowadził poufne wy- 
wiady o ich przestępczej działal- 
ności, wskazał również role dwuch 
policjantów: Jareckiego i i Składow- 
skiego w szajee, którzy jak ustalił 
w drodze poufnych wywiadów na- 
leżeli do spółki i otrzymywali wy- 
nagrodzenia jednorazowe po 150 
złotych. 

Dalej zeznają świadkowie z po- 
śród poszkodowanych, a więc Ben- 
det, któremu sprzedano 16 sztuk 
płótna za 150 zł. Główną rotę od- 
grywali wówczas Kirsztajn i Braun. 
Policjanta, który odebrał towar nie 
rozpoznał. 

Drugi świadek Kułelt opowiada, 
że Kirsztajn, Braun i Benczkowski 
sprzedali mu wyroby tytuniowe za 
425 zł. Towar odebrał na ulicy st. 
post. Składowski, którego rozpo- 
znaje na rozprawie, 


Świadkowie powołani przez obro 
nę nie nowego do sprawy nie wno- 
szą, Po zbadaniu Świadków zabrał 
głos prok. Osuchowski i omówił 
dokładnie rolę poszczególnych 
oskarżonych w każdym x qyze- 
stępstw. W konkluzji prokurator 
domaga się dla wszystkich oskar- 
żonych surowego i przykładnego 
wymiaru kary. 

Następnie przemawiali obrońc, 
oskarżonych adw, aw- Sawicki 
Łuszczewski, Wachtel, Lederman, 
Sachnowicz, Krukowski, Braustein, 
Dobranicki, 

Po przemówieniach stron sąd zt 
powiedział ogłoszenie wyroku w 
dniu dzisiejszym. 

RECE TIE PTOP" NE TZ RZEKI "RORY 
sW.I.Z.0.* 

Dziś, w środę, dnia 20 b. m. w loka- 
łu własnym (Piotrkowska 86) odbę- 
dzie się herbatka towarzyska, pod- 
czas której p. dyr. Perelman wygłosi 
referat na temat: „Moje wrażenia 7 
pobytu w Palestynie". 

Wstęp wolny dla członkiń i wprowa 
dzonych gości. 


_6GŁO3 SPORTOWY 


Ósemka Łodzi 
na mecz ze Siąskiem 


W dniu 14 listopada reprezenta- 
cza bokserska Łodzi rozegra w Ka- 
iowicach towzezyski mecz między- 
okręgowy Łódź — Śląsk. W związ- 
ku z tym meczem kpt, zw, ŁOZB 
p. Milsz ustalił już reprezentację 
Łodzi, w skład której weszli nastę- 
pujący pięściarze: 

Waga musza: Ostrowski (Zjedno- 
czone), rezerwowy Grambo (KE); 
waga kogucia: Spodenkiewicz (IKP) 

waga piórkowa: Augustowicz 
(Geyer), rez. Fagot (Hakoah); 

waga lekka: Kowalewski (IKP), 
rez, Kijewski (Zjedu.); 

waga półśrednia: Ostrowski (G), 
rez. Wdowiński (Hak.); 

waga średnia: Chmielewski (IKP) 
rez. Bartosiak (Zi); 

waga półciężka: Pisarski (G), 
rez. Pietrzak (IKP) i waga ciężka: 
Piesik (KE), rez. Blibaum (B), 

Na marginesie meczu Śląsk—Łódź 
w dniu 14.11, ciekawi jesteśmy na 
kiedy odkłada się ostatnie spotka- 
nie mistrzowskie IKP — Geyer, 
przewidziane przez oba kluby 
właśnie na 14.11. Jest to zresztą 
ostatni termin. W związku z tym 
obawiamy się trudności zaintereso- 
wanych klubów przełożenia meczu 
na dzień powszedni, 

Pod adresem kapitana związko- 
wego kierujemy pytanie, czy nie 
widział on w okręgu lepszych re- 
prezentantów niż Kowalewski lub 
Piesik, a jeżeli nie, to my mu ich 
wskażemy. 


Łódzkie nowiny 
piłkarskie 


W ZWIAZKU Z DYSKWALIFI- 
KACJĄ przez ŁZOPN 25 piłkarzy 
lódzkich za grę w drużynach „dzi- 
kieh” organizatorzy turnieju odwo- 
lali się do urzędu wf i pw. Urzad 
jednak po zapoznaniu się z powo- 
dami dyskwalifikacji podzielił cał- 
kowicie stanowisko ŁOZPN-u. 

ZARZĄD ŁOZPN rozpatrywał ną 
poniedziałkowym zebraniu sprawę 
zgłoszeń 9-ciu piłkarzy  Karencyj- 
nych do powstałego niedawne kfn- 
bu fabryczaego „Sportjohn”. Kilku 
z tych graczy zostało dta- „Sport- 
johnu” potwierdzonych, gdyż nie 
występowali przez parę lat w zawo- 
dach piłkarskich. 

SPRAWA PROTESTU SKS-u od- 
basnie meczu z Sokołem zgierskim 
nie została jeszcze załatwiona. 
SKS protest umotywował tym, że 
sędzia meczu p. Jańczyk znajdować 
się miał w stanie nietrzeźwym, Do- 
chodzenie znajduje się w toku, 

ŁÓDZKA KLASA A kończy swe 
rozgrywki tegoroczne ©  mistrzo- 
stwo już najbliższej niedzieli. Na- 
stępnie rozegrane zostaną jeszcze 
mecze zaległe, a mianowicie: 31 
b. m. Sokół (Zgierz) — Sokół (Pa- 
bianice) w Zgierzu, UT — WKS w 
Łodzi oraz 7 listopada: SKS 
UTi ŁTSG — Sokół (Zgierz) 

Zakończone zostały już ub. nie- 
czieli mistrzostwa piłkarskie kias 
B i C a do rozegrania pozostały 
iedynie mecze zaległe, które z ja- 
kichkolwiek bądź powodów nie 
odbyły się w terminach właści- 
wych. 


* 

PZPN rozpatrywał propozycję 
związku meksykańskiego piłki noż 
nej co do przyjazdu drużyny pol- 
skiej do Meksyku na tournee, poč- 
cząs którego rozegranoby 6 spet 
kañ: 

Za każdz spotkanie związek me- 
ksykański proponował 1500 dola- 
"ÓW , 

Zarząd PZPN propozycję odrzu- 
ci, mimo że warunki finansowe 
dogodne. 


| 0 m m w 


Ala Izhicka 


wykwalifikowana pielęgniarka 
: długoletnim doświadczeniem 
przyjmuje wszelkie zabiegi. 


DYŻURY. TEL. 246-36. 


GEYER—HELSINKI 9:7 


Łódź, dnia 20 października 19237 


ństy pokonani przez... sędziów 


Dramatyczna walka Pisarskiego z Koivunenem 


Przez pewien czas było cicho i 


i spokojnie. Nie słyszeliśmy wy- 
rzekań na werdykty sędziów 
punktowych, przycichły gwizdy 
po każdej walce. Wydawało się, 
że sprawa sędziowania znajdu- 
je się na drodze do całkowitej 
poprawy. A tymczasem... 
Wczorajsze orzeczenia w me- 
czu między reprezentacją Hel- 


sinek a zespołem Geyera mogły| | 


wyprowadzić z równowagi naj- 
spokojniejszego widza. Nie wia- 
domo w imię czego, dła jakiej 
zasady, czym się powodując, 
spaczano wyniki. Przecież nie 
chodziło o mistrzostwo, punkty, 
głosy... 

Goście. którzy stanowić mo- 
gą wzór dżentelmeństwa sporto- 
wego. nie oponowali. Krzywdy 
tym jaskrawsze, że przecież oni 
swym zachowaniem na nie nie 
zasłużyli. 

Ale przemilczmy razem z fi- 
nami fakt wczorajszego sędzio- 
wania i przejdźmy do oceny me- 
czu ze strony sportowej. 

Po warszawskich recenzjach. 
niezbyt dla gości pochlebnych. 
spodziewaliśmy się, że ujrzymy 
na ringu miernotę bokserską z 
atrakcyjną marką „Suomi“. — 
Tymczasem nastąpiło miłe roz- 
cząrowanie. Reprezentacja Hel- 
sinek stanowi zespół klasowy, 
wyrównany, może nie znakomi 
ty, ale całkiem poprawny. 

Finów cechuje absolutny spo- 
kój w ringu, ambicja i wola zwy 
cięstwa. Te walory, poparte zna- 
komitą kondycją fizyczną, stwa- 
rzają z nich przeciwników groź- 


Reprezentacja bokserska Helsinek 


nych dla każdego zespołu klubo 
wego w Polsce. Zaznaczamy, ze- 
społu klubowego, bowiem oczy- 
wiście z reprezentacjami miast. 
muszą przegrać. 

Lehtinen w wadze muszej, 
Huuskonen w koguciej, Savolai 
nen w piórkowej — to bokserzy 
na miarę europejską. Sampila 
w ciężkiej, dzięki przyrodzonym 
warunkom fizycznym może być 
groźny w swojej kategorii. Po- 
zostali — średnia klasa polska. 

Zespół fabryczny, mając trud 
nego przeciwnika. podciągnał 
się znacznie. „Wszyscy walczyli 
dobrze, nie można winić Augu- 
słowicza i Wojeiechowskiego, 
że im, a nie przeciwnikom przy- 
znano zwycięstwa. To już spra- 
wa sędziów. 

Pisarski zaimponował. 
dwa razy na deskach, 


Był 
a mimo 


w Łodzi przed hotelem Savoy. 
to wygrał w pięknym stylu. — 
Szkoda, że walczy rzadko, Temu 
zreszią przypisujemy, że znalazł 
się na ziemi. 

Usielski walczy coraz gorzej, 
coraz chaoiyczniej i bez sensu. 
Dolata jest dopiero maleriałem 
pa boksera. a Wojciechowski ro 
bi primadonnę. Augustowicz był 
zbył pewny siebie, a Ostrowski. 
który walczył dobrze, miał chwi 
sle słabości. Kulibabka trafił na 
najsłabszego fina i żrobił swoje, 
wywalczając remis. 

Przebieg walk był następują- 
cy: 

W muszej. Olli Lehilnen nie 


pokazał swej klasy wobec nic- 
czystej walki Usielskiego. Fin 
wspaniale operował lewą, spo- 


kojnie punktował, panował nad 
sytuacją i w rezultacie wygrał 
wysoko na punkty, zbierając 


Polonia zaproszona do Łodzi 


Drużyna „czarnych koszul* ma grać 7 listopada z ŁKS-em 


Na dzień 7 listopada Ł. K. S.| która datuje się z akresu pierw | ków tak, że ŁKS. z konieczno- 


zaprosił do Łodzi na mecz to- 
warzyski drużynę stołecznej 
Polonii. W ciągu najbliższych 


szej rywalizacji między kluba- 
mi stołecznymi a łódzkimi. Po- 
lonia  Lothów, Grabowskich, 


ści obejrzeć się musi za innym 
przeciwnikiem, 
Kierownictwo 


chce przedłu- 


kilku dni oczekiwana jest odpo | Emchowiczów. $tenclów i Mart- |żyć sezon tak długo, jak na to 


wiedź klubu warszawskiego. 


Polonia po awansie do ligi 
byłaby ciekawym przeciwni- 
kiem dla Ł, K, S. Drużyna 


„czarnych koszul“ cieszyła się 
w Łodzi zawsze dużą sympatią, 


czewskich jest świetnie zapisa- 
na w pamięci sporiowej Łodzi. 

Wyjazd Ł. K. S. do Lublina 
na dzień 31 b. m. do Unii stoi 
pod znakiem zapytania. Unia 
nie potwierdziła jeszcze warun- 


| Warty. na ostalni 
'mislrzosiwo ligi. 


|pozwolą warunki atmosferycz- 
i terenowe. 

Na niedzielę, fak wiadomo. 
LKS. jedzie do Poznania, do 
swój mecz 0 


Anglia zapowiada bojkot 


igrzysk olimpijskich 4940 roku w Tokio 


Syłuacja polityczna na Dale- 
kim Wschodzie przemawia o- 


becnie za tym. źe szereg państw |brąć udziału w olimpiadzie lo- |uych sfer sportowych ` 


ina zamiar zrezygnować 
działu w olimpiadzie 
1940 w Tokio. 


Fakt len pogarsza jeszeęze sy- 
luację o tyle. że rząd japoński 
oficjalnie zrzekł się urządzewa 
olimpiady, pozostawiając wol- 
ną rękę japońskim organiza- 
ejom sporiowym. 


Z u- 
w roku 


Ostalnio poważnie rozważały 
sytuacje angielskie organizacje 
sportowe, które poslanowiły w 


Mistrzostwa ko 


|razie pogłebienia się konfliktu 
jnolityecznego 1 wojennego. nie 


kijskiej. 


Stanowisko angielskich kół 
|sportowych poparfy 16wnież 


angielskie organizacje ligi 
| wspólpracy z ligą narodów; liga 
lta obradowała pod przewodnic- 
twem posła Noela Bakera i u- 
chwaliła płomienny upel do 
wszystkich sportowców świala, 
by raz na zawsze skończyć z ża 
kłamaniem i fałszem. który jest 
sprzeczny z ideałami  olimmpiz- 
mih 


eeen men ea 


larskie świata 


nie odbędą się w Warszawie 


ia 


BRUKSELA, 19.10 (PAT) 


kolarskich świata w 1939 r., sekre- 
tarz międzynarodowej federacji ko- 
larskiej p. Rousseau rozesłał pra- 
sie belgijskiej oficialne dementi 


| międzynarodowej federacji. Mi- 


t. j w 1940 roku, mistrzostwa or- 


| ryżu, 


t 


Materiał powvższy wywołał 
duże wrażenie wśród zagranicz- 
i liczyć 
się należy z tym, że gdy akcja 
bojkotowa obejmie i inne pań- 
stwa. to alimpiada w Tokio bę- 
dzie zagrożona! 


Pływacy AZS-u (W-wa) 
w Łodzi 


W dniu 7 listopada gościć będzie 
w Łodzi drużyna pływacka war- 
szawskiego AZS-u, która w basenie 
YMCA rozegra mecz z reprezenta- 
cją młodych pływaków łódzkich. 
AZS przyjechać ma z czołowymi 
| pływakami warszawskimi Jastrzęb- 
| Lefinertem i Makowskim 


Reprezentacja Łodzi ustalona 
hędzie po trójmeczu pływackim 


| 


W związku z doniesieniami prasy  strzostwa kolarskie świata w 1939 | LKS — Boruta — HKS, który od- 
zagranicznej i polskiej o powierze- | r. — twierdzi p. Rousseau — odbę | będzie się naj r 
nie Polsce organizacji mistrzostw | dą się w Rzymie. W następnym, | 24 b. m. również w basenie YMCA. | „ją fi 


się najbliższej niedzieli 
` Trójmecz ten będzie wiesciwie 


wackiero w naszym mieście, 
` 


wielkie brawa. 

W. koguciej, Huuskonen spo 
kojnie zbierał punkty w walce 
z Dolatą. Trzy rundy przeszły 
pod znakiem przewagi fina, któ- 
ry też wygrał wysoko. Zwycię- 
stwo jego jest również serdecz- 
nie witane przez widownię. 

W. piórkowej, Savolainen i 
Augustowicz dali żywą i zaciętą 
walkę. Przez dwie pierwsze run- 
dy przebieg jej był wyrównany, 
w trzeciej fin miał więcej do 
powiedzenia i w oczach bez- 
stronnych, walkę wygrał. Przy- 
znanie zwycięstwa Augustowi- 
czowi jest krzywdzącą niespra- 
wiedłiwością, to też orzeczenie 
to widownia wygwizdała. 

W.: lekkiej, p. Arne Lehtinen i 
Wojciechowski stoczyli najzu- 
pełniej równą walkę, (W, pierw- 
szym starciu, przeważał niezna- 
cznie łodzianin. po drugim stan 
był wyrównany, trzecie koło by- 
ło również remisowe, przyzna- 
nie więc zwycięstwa Wojcie- 
chowskiemu, krzywdzi fina ra- 
Żąco. 

W półśredniej. Kulibabka nad 
spodziewanie wywalczył nawet 
zasłużony remis z Arolą, naj- 
słabszym zresztą z drażyny fiń- 
skiej, 

W średniej, Ostrowski pano- 
wał przez cały czas nad Leinem, 
przeważał przez wszystkie trzy 
starcia i w rezultacie odniósł za- 
służone zwycięstwo. 

W. średniej, walka Kojyunen 
— Pisarski miała przebieg dra- 
matyczny. Początek walki mie 
zapowiadał dramatu, choć s6%- 
nica 8 klg., jaka dzieliła ciężsne- 
go fina, od polaka, była na oko 
widoczna. Pisarski poszedł od- 
razu spokojnie, ciosował z każ- 
dej pozycji, gdy nagle pod ko- 
niec starcia po uderzeniu w le- 
wą skroń załamuje się w koła- 
nach, rozciąga się na deskach i 
powolutku, oszołomiony, wstaje 
przy 6-ciu. Jest najwyraźniej 
groggy. K, O. wisi w powietrzu. 
Gong ratuje go. W, drugiej run- 
dzie, łodzianin początkowo dą- 
ży do zwarcia, w połowie jednak 
łapie długi oddech i lewymi pro 
stymi systematycznie odzyskuje 
teren. Po tej rundzie w przewa- 
dze był jeszcze fin. Trzecia run- 
da, to wspaniały pokaz boksu 
łodzianina. Odbywa się ona 
wśród kolosalnego napięcia wi- 
downi. Pisarski zdobył się na ko 
losalny wysiłek i wygrał zastu- 
żenie. 

W ciężkiej Pampila panuje 
nad przykrym Jaskółą i wygry 
wa na punkty. 

Ogólny wynik 9:7 dla Geyera. 

Sędzia w ringu p. St. Sierota. 
Punktowali pp. Ertamo (FHelsin- 


ki), Przepióra (Poznań) i Słon- 
kowski (Łódź). 
* 
Finowie zwiedzili wczoraj 


przed południem zakłady prze- 
mysłowe firmy Geyer, oprowa: 
dzani przez pp. inż. Tarchal- 
skiego, Wemdego i Lachmana. 
Na pamiątkę pobylu w firmie, 
otrzymała cała ekspedycja ffń- 
ska piękne pledy podróżne. 


+ 


Pod względem prezencji ze- 
waętrznej, zachowania się I ø- 
bycia towarzyskiego  finowie 
pozostawili wrażenie jaknajko- 
rzystnie jsze. 


f 


W drodze do Lodzi ekspedy- 
ńiska spotkała w wagonie 


restauracyjnym żonę posła fir- 


ganizować będzie Francja w Pa- |jnauguracją zimowego sezonu pły- | skiego w Budapeszcie, która się 


nimi zainteresowała i życzyła 
powodzenia w meczu łódzkim. 


Łódź, 20 października 1937 r. G LOS i A ARE | e LOW Y Łódź, 20 października 1937 r. 
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Pzač - administratorem fabryk włókienniczych 


ZEOEFWWCPNCJOTBIZEW 


W ostatnim numerze „Polity- 
ki Gospodarczej” 
zostały ciekawe i 
styczne uwagi 
SEN. 

NA - JARECKIEGO 

na temat inierwenejonizmu x 
przemyśle włókienniczym. SV 
szczególności chodzi tu o przy- 
jazd do Łodzi naczelnika Dę- 
bowskiego, któremu minister- 
slwo powierzyło ustalenie wy- 
tycznych i metod adminisirowa 
nia w zakresie przemysłu włó- 
kienniczego za pośrednictwem 
przedstawicieli ministerstwa. 

Na marginesie tego interwen- 
cjonizmu sen. Heiman - Jarecki 
wypowiada następujące uwagi: 

„Nie zamierzam t. zw. inter- 
wencjonizimu merytorycznie oce 
niać pod kątem jego znaczenia 
dla gospodarstwa, Nie o to mi 
w tej wili chodzi. Natomiast 
nasuwa mi się pytanie, ezy te 
zarządzenia, których objektem 
jest w danym wypadku włókien- 
nictwo, a które mają liczne — 
: lo nawet dalej jeszcze idące — 
sdpowiedniki na terenie innych 
przemysłów — są zgodne z kon 
śstytucją, z tymi przepisami kon 
stytucji, które ustalają podstawy 
gospodarki narodowej, a obywa 
telowi gospodarującemu — gwa 
rantują prawa. Już z góry prag- 
uę się zastrzec, że nie biorę te; 
sprawy od strony czystego for- 
malizmu prawnego. Sztuka in- 
terprełowania litery prawa zbyt 
często przypomina ekwilibrysty- 
kę najgorszego gatunku, aby dy 
skusję na temat formalnej kon- 
styłucyjności zarządzeń admini- 
stracyjnych uznać za płodną i 
atrakcyjną chodzi mi raczej o 
lo, czy z punktu widzenia ducha 
konstytucji te zarządzenia są 
„w porządku”, Otóż co do tego 
nasuwają mi się w wielu wy- 
padkach, gdy rozważam nasz sy 
»słem etatystyczno - interwencjo 
nistyczny, poważne wątpliwo- 
ści. 

„Weźmy choćby ostatni prze- 
jaw interwencjonizmu rządowe 
go na terenie wiókiennictwa: 
ową zapowiedź administrowania 
przemysłem włókienniczym za 
pośrednictwem przedstawiciela 
Ministerstwa Przemysłu i Han- 
dlu. Wprawdzie nie wiadomo je 
szcze w tej chwili, co Minister- 
stwo rozumie konkretnie przez 
pojęcie administrowania t. zn. 
jak daleko chce „rozbudować“ 
państwową administrację w tym 
przemyśle, ale w powszechnym 
rozumieniu pojęcie administro- 
wania przemysłem jest rzeczą 
zupełnie określoną, a mianowi- 
cie równoznaczną zarządzaniu 
przemysłem. 

Istnieje w Niemczech Spinnge 
setz — gruby tom, zawierający 
drobiazgowe przepisy, narzuca - 
jące przedsiębiorcy prywatnemu 
mełody pracy; istnieją u nas ty- 
siączne nieskodyfikowane sposo 
by i sposobiki, które, stosowane 
w Życiu codziennym, wiążą 
przedsięhiorcy ręce, wyjmują z 
nich decyzję w licznych donio- 
słych dla przedsiębiorstwa spra 
wach. ezyli faktycznie pozbawia 
ją obywatela prawa zarządzania 
swym majątkiem. Zwykle dotąd 
olicjalnie nie mówiło się o po- 
zbawianiu praw, co więcej: w 
przemówieniach uroczystych za 
wsze podkreśłano ich istnienie i 

ważność. W danym wypadku 
ministerstwo posuwa się o krok 
dalej i otwarcie mówi o admini- 
strowaniu przemysłem włókien- 


niczym za pośrednictwem swe- 
znaczy 
otwarcie mówi, że nie prywatny 
rząd będzie ad- 
ministrałorem. Bo przecież dwu 
x*prawnionych do ostatecznej de 


go przedstawiciela. Tò 


właściciel, lecz 


żyzji być nie może. 


„Gdyby chodziło o kontrolę 
mają- 
cych istolne znaczenie z punktu| 


przemysłu w sprawach, 


ALEKSANDRA HETMA- ji żaden z pewnością „przedstawi 


Uczciwy przemysł 
nie ma żadnego powodu, ażeby 
uchylać się od kontroli Państwa 


użyteczność“ może wymagać ad- 
ministrowania przez państwo 
przemysłem włókienniczym, z 
którym państwo tak łatwo mo- 
ciel społeczeństwa nie uzna zajże uzgodnić sprawę wszelkich 
możliwe negować potrzeby pań-| konieczności państwowych — 
stwowego nadzoru nad życiem |bez administrowania? (Czy w 
gospodarczym np. w zakresie po |szczególności istnieje jakikol- 
trzebnym dla celów wojsko- wiek wzgląd wojskowy, który- 
wych czy skarbowych. Ale, po-iby wymagał państwowej admi- 
wtarzam, tu chodzi nie o kontro |nistracji w przemyśle nie-bezpo 
lẹ przemysłu, lecz o administro- | średnio wojennym? Czy istnieje 
wanie przemysłem. I z tego właś | jakakolwiek ustawa zezwalają- 
nie względu powstają wątpliwo- |ca na ograniczenie fundamental 


ści ważkiej natury, 

„Nie ulega żadnej kwestii, że 
prawo zarządzania własnością 
jest elementarnym atrybutem 
własności. Uchylanie tego pra 
wa jest padkopywaniem instytn 
cji własności, Artykuł 99 konstv 
tucji z 17 marca 1921. utrzyma 
ny w mocy przez obowiązująca 
dziś konstytucję z 23 kwietnia 
1935. stanowi wyraźnie, iż 
Rzeczpospolita Polska uznaje 
własność poszczególnych obywa 
teli jako jedną z najważniejszych 
podstaw ustroju społecznego 1 
porządku prawnego oraz porę 
cza obywatelom ochronę ich 
mienia. 


nych praw własności na terenie 
przemysłu włókienniczego? Czy 
są do pomyślenia jakiekolwiek 
rekompensaty w związku z ped- 
kopaniem tej własności? Tych 
wszystkich elementów, o któ- 
rych mówź konstytucja w związ 
ku z ograniczeniem prawa włas 
ności, brak w danej sprawie, to 
też nie potrafię sobie wytłuma- 
czyć, jak Ministerstwo Przemy- 
słu i Handlu godzi swoje zarzą- 
dzenie z zacyłowanym artyku- 
łem konstytucji. Uważam, że 


jest to postępowanie sprzeczne |' 


z konstytucją, z podstawowym 
przepisem konstytucji, regulu- 
jącym sprawę prywatnej włas- 


„Ograniczenie czy zniesienie | ności“, 


własności — według konstytu- 
cji — dopuszczalne jest tylko w 
wypadkach, ustawą przewidzia- 
nych i to tylko za odszkodowa- 


Wskazując następnie na nie- | 


zgodność tych zarządzeń z szere 
giem artykułów konstytucji, sen. 
Heiman - Jarezki podkreśla, na- 


państwowy w przermySsie tłócizikirmmn 


| widzenia Państwa, nie pisałbym | niem. Czy jakakolwiek „wyższa 
zamieszczone tych słów. 
charaktery- | 


zbyt daleko idący liberalizm w 
interpretowaniu kompetencji 
władz administracyjnych. 

Wywody swe autor kończy na 
stępująco: 


„Ten liberalizm wytwarza god 
ny pożałowania stan poczucia 
prawnego w społeczeństwie. Po 
wstają bowiem dwie kategorie 
osób, względnie instytucji, obo- 
wiązanych do słuchania praw: 
jedne jak np. przedsiębiorstwa 
państwowe stoją ponad pra- 
wem; jednostki gospodarcze, sto 
ią poniżej prawa, gdyż nie ko- 
rzystają nawet z tych upraw- 
nień, które jako najbardziej fum 
damentalne i bezsporne wynika 
ją z naszej konstytucji. Sądzę, 
że ten stan rzeczy należy jaknaj- 
rychlej usunąć, należy dążyć do 
stworzenia obowiązującej wszyst 
kieh dyktatury prawa. A przede 
wszystkim należy ugruntować 
przekonanie, że konstytucja jest 
prawem niewzruszalnym i nie- 
tykalnym, które z najgłębszym 
pocznciem lojalności przez wszy 
stkich winno być respektowane. 


Także władze państwowe musza 
pamiętać o artykule 10-ym kon 
stytucji, który mówi, że „żadne 
działanie nie może stanąć w 
sprzeczności z celami Państwa. 
wyrażonymi w jego prawach”. 
Więc przede wszystkim w jego 
konstytucji”. 


Chaos w spolszczamiu handiu 


Akcja przesiedieńcza jest sprytnym trickiem kupiectwa poznańskiego 


Warszawski korespondent 


„Głosu Porannego“ donosi: 


Onegdaj przybyła do Warsza- 


wy delegacja kupiectwa chrześ- 
cijańskiego z Łucka i Równe- 


go, która interweniować ma w 
ministerstwie przemysłu i han- 
dlu w sprawie wzmożonej akcji 
przesiedleńczej kupiectwa po- 
znańska - pomorskiego. 


Delegacja zwrócić ma uwagę 
czynnikom miarodajnym, iż ak 
cja przesiedleńcza, która pier- 
wotnie pomyśłana była jako ak- 
cja o spolszczenie handlu, w rze 


czywistości odbija się ujemnie 
na sytuacji miejscowego kupie- 
etwa chrześcijańskiego. 


Kupiectwo  poznańsko - po- 
morskie, którego akcja przesie- 
dleńcza popierana jest szere- 
giem subwencji i kezprocento- 
wym kredytem banków pań- 
stwowych, ma możność konku- 
rowania z istniejącymi tam oO- 
beenie przedsiębiorstwami chrze 
ścijańskimi, którym zabierają 
klientele. 


W ten sposób tworzy się w 
tych miejscowościach komplet- 


ny chaos, który doprowadza do 
rozdrobnienia ehrześcijańskich 
placówek gospodarczych. 
rozmowach z osobami po- 
stronnymi, delegacja kupiectwa 


chrześci jańskiego miała wyra- | 


zić pogląd, iż ta cała akcja prze 
siedleńcza jest nader udanym 
„triekiem* ze strony kupiectwa 
poznańsko - pomorskiego, które 
korzystając z obecnego kursu 
przeprowadza swą ekspansję na 
kresy i stanowi konkurencję nie 
tylko dla kupiectwa żydowskie- 
go, ale i dla starych firm chrze- 
ścijańskich. 


Zmiżka cen SLUiUFOWCÓW 


wpiynie ma ożywienie koniunktury 


Ruch zniżkowy cen na mię- 
dzynarodowych rynkach towa- 


wowych, trwający przez sierpień 


i wrzesień, utrzymywał się rów- 
nież i w pierwszej połowie paź- 
dziernika. Silne zwiększenie po 
daży. osłabiające ceny, objęło 
przede wszystkim ołów oraz ba- 
wełnę i wełnę merynosową. Zniż 
ka cen tych artykułów wahała 
się w granicach 15 proe. Cynk 
i bawełna egipska oraz wschod- 
nio - indyjska spadły nawet o 
blisko 20 proc. Kauczuk zniżko 
wał o 10 proc., kawa o 15 proc., 
kakao o 20 proc. Niekorzystnie 
kształtowała się w październiku 
sytuacja na rynku jedwabiu na 
skutek zwiększonej walki kon- 
kurencyjnej pomiędzy producen 
tami japońskimi i amerykański 
mi, Osłabieniu uległ po raz 
pierwszy od dłuższego czasu ry- 
nek Inn, na którym obroty by- 
ły niewielkie. Poza tym obniży- 
ły się również wydatnie ceny 
pszenicy i niektórych zbóż. 

Na zniżkę cen składa się sze- 
reg czynników. Pierwsze ozna- 
ki osłabienia aktywności gospo 
darczej w Stanach Zjednocze- 
nych odbiły się ujemnie na psy 
chicznych nastrojach konsumen 
tów w innych krajach. Ujawa:- 
ło się to m. in. w posłaci ograni 
czenia działalności 


rów produkcji. 


inwestycyi- 
nej przemysłów, które nastawio 
|ne są na wytwórczość artyku- 
łów pierwszej potrzeby. Osłabie 


nie działalności inwestycyjun=j 
pozosłaje również w związku z 
okresem sezonowym, gdyż, jak 
wiadomo, w miarę zbliżania się 
chłodnych pogód, działalność in 
westycyjna w wielu działach u- 
legła wydatnej redukcji. Doła- 
czyły się do tego takie także 
momenty, jak niewyjaśniona sy 
tuacja polityczna, perturbacje 
walutowe w niektórych pań 
stwach i redukcja importu. wp:3 
wadzona przez Japonię. 

Na dłuższą metę jednak obsu- 
wanie się cen ku dołowi może 
stać się czynnikiem ze wszech 
miar dodatnim,  potęgującym 
spożycie i pociągajacym za s0- 
bą ponowne zwiększenie rozmia 
Albowiem ruch 
zwyżkowy cen jeszcze do nie- 
dawna był bardzo gwałtowny i 
przekraczał w wielu artykułach 
poziom usprawiedliwiony Toz- 
miarami produkcji, podaży i po 
pytu. Dlatego też w szeregu dzia 
łów zaobserwować się daje ostat 
nio pewien proces przystoso- 
wawczy. Kauczuk, kopra, sisał 
afrykański i ołów kształtować 
zaczynają swe ceny na pozio- 
mie z przed roku. Zboże, kakao, 
jedwab surowy i bawełna notu- 
je ceny nawet poniżej paździer- 
nika 1936 r., a ceny herbaty, cu- 
kru, masła, wełny, juty surowej, 
Inu, miedzi, cyny i cynku w po- 
równaniu z r. ub. wykazują od- 
chylenia stosunkowo nieznaczne 


Już w październiku r. b. rynki 
międzynarodowe wykazywać za 
częły zwiększone zapotrzebowa 
nie na jute, wełnę, cynę, miedź, 
koprę; herbatę i cukier. Oznacza 
łoby to ożywienie obrotów, po- 
dyktowane m. in. dostosowa- 
niem cen tych artykułów do mo 
żliwości konsumcyjnych rynku. 

Najbliższa przyszłość metali 
pozostawać będzie w dużej mie- 
rze w Ścisłej zależności od tem- 
pa, w jakim Ameryka zamierza 
realizować swój wielki program 
zbrojeń. Realizacja tego progra 
mu mogłaby niezwłocznie zaha 
mować zniżkowy ruch cen. 

Kam, 


| Rynek pieniężny 
|  Urzędowa ceduta 


giełdy warszawskiej 


Na wczorajszym zebraniu giełdy 
walutowó - dewizowej w Warsza 
wie tendencja dla dewiz była nie- 
jednolitu, przy obrotach Średnich. 
Ńctowano: Amsterdam 292,90, 
Bruksela 89,25, Londyn 26,25, No. 
wy Jork — kabel 5.29,63, Oslo 
131,95, Paryż 17,25, Praga 18,53, 
Sztokholm 135,40, Zurych 121,85, 
Bank Polski płacił za dolary ame- 
rykańskie i kanadyjskie rs flo- 
reny holenderskie 29,90, fr. fran 
cuskie 17,60, szwajcarskie 121,85, 
belgi 89, funty angielskie 26,16, 
palestyńskie 25,90, guldeny gdań- 
skie 99,80, korony czeskie 16,80, 
duńskie 116,65, norweskie 131,30, 
szwedzkie 134,75, liry włoskie 22,40 
gzylingi austriackie 97, marki fiń- 
skie 11,20, marki niemieckie 119, 

AKCJĘ. 

Dla akcji tendencja była słabsza, 
Irzy obrotach ograniczcnych. No- 
towano: Bank Polski 106,50, Cukier 
34,50, Węgiel 2425, Lilpopy 51,75, 
Ostrowieckie 25,50 — 25,25, Stara- 
chowice 31,75 — 31,50, Haber- 
tusch 41. 

PAPIERY PROCENTOWE. 

Dla papierów procentowych ten- 
dencja była mocniejsza, przy więk- 
szych obrotach 4 i pół proc. poż 
wewnętrzną. Notewano: 3 proce. im 
westycyjna I em. 68,50 — €8,24 
seria 81,75, IT em. 69,50 — 69,22, 
seria 82,75, 4 proc. dolarowa 38,60, 
4 proc. konsolidacyjna 59, drobne 
8 — 58,85, 5 proce. kolejowa 60,59 
4 i pół proc. wewnętrzna 55,63 — 
55,58, 8 proc. oblig. budowlane 
BGK I em. 98, 4 ìi pół proc. ziem- 
skie 55, 4 i pół proc. pcznańskie 
seria „L” — 54, 5 proc. Warszawy 
z r. 1983 — 62 — 61,75. 

GIEŁDA ŁÓDZKA 

Na wczorajszym zebraniu  gieldo* 
wym w Łodzi notowano: 

Sprzedaż Kupna 


Dolarówka 3900 38.75 

Towestycyjna 1 em. 68.25 6800 
Inwestycyjna II em. 69.50 69.25 
Konsolidacyjna gr. 59.00 58.75 
Konsolidacyjna dr. 58.75 48.50 
Wewnętrzna 56.00 55.85 
Konwersyjna 62.00 61.75 
Bank Polski 108.60 107.00 


Tendencja utrzymana. 


GIEŁDA ZBOŻOWA 


Żyto trans. 24.00 
Pszenica w 31.40 
Jęczmień przem. „ 23.00 


Mąka żylnia 50% „ 35.00 

Mąka żytnia 65% „ 33.25 

Mąka psz. I g. 50% „ 46.00 

Otręby żytnie » 15.00 

Owies „ 25,410 

Owies orient 23.00 — 23.50 
Owies zbier. 22.25 — 22.76 
Mąka żyt. II g.50- 65% 25.20 — 26,25 
Mąka pszenna II g. „ 35.00 — 36.00 
Mąka pszenna II g. A 32.50 — 83.50 
Mąka pszenna III g 31.00 — 32.00 
Otręby żytnie orient. 15.00 — 15.25 
Rzepak = 60.00 — 62.00 
Siemie lniane » 4750 — 4850 
Gorczyca » 41.00 — 42.00 
Słoma żytnia pras. „ 800 — 8.50 
Słoma pszen. pras „  8.00— 850 
Siano luzem „ 12.50 — 13.50 
Siano pras. 10.50 — 11.00 


NOTOWANIA "BAWEŁNY 
NOWY JORK, Otwarcie z d. 19,10, 
Październik 8.21, grudzień 8.19, sty- 
czeń 8.17, marzec 8.19, maj 8.24, K- 

iec 8.24, 

ALEKSANDRIA. Notowania z 19.40 
Sakellaridis: listopad 14.24, styczeń — 
14.12, marzec 14,06. 

Ashmouni: październik 10.36, grn- 
dzień 10.18, luty 10.18, kwiecień 10.22. 
czerwiec 10.26. 


Nici sowieckie w Łodzi 
wypierane są przez produkcję krajową 


W swoim czasie Sowiety były po 
ważnym dostawcą nici dla Łodzi, 
Ostatnio eksport sowieckich nici 
załamał się z powodu tarć z łódz- 
kim przedstawicielstwem nici 50- 
wieckich. 

Sowiety w swoim czasie przysła- 
ły do Łodzi do dyspozycji swojej 
agentury nici różnych gatunków. 

Gdy po pewnym czasie nagro- 
madzony towar nie znalazł odbior 
ców, Sowiety zażądały od swoich 
przedstawicieli, aby za towar ten 
zapłacili i przejęli sprzedaż na 
własne ryzyko i na własny rachu- 
nek. 


Po dłuższych rokowaniach agen- 
ci łódzcy zgodzili się na to i wy- 
płacili odpowiednie kwoty dostaw 
com sowieckim, Wówczas Sowiety 
zażądały zapłaty za każdy trans- 
port nici gotówką z góry, podczas 
gdy do tej pory przysyłały nici na 
otwarty rachunek na cały rok. 
Przedstawiciele sowieckich- nici 
nie byli w stanie płacić gotówką 
z góry za każdy transport. W ten 
sposób zerwane zostały stosunki 
pomiędzy rynkiem łódzkim a s0- 
wiecką produkcją nici. Sytuację tę 
wykorzystały krajowe fabryki, sta- 
rając się pokryć żapotrzehewanie 
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Teatr, muzyka i radio 


TEATR POLSKI 


15.00 Literatura przez. mikrofon dla 


Dziś e 20.30 przedostatnie powtórze | wszystkich — Stefan Żeromski: „Lir 
nie pięknej sztuki J. A. Hertza „Mło- |dzie bezdomni“. 


dy las“. d 
W czwartek i piątek o godz. 20.30 


15.10 Gra orkiestra Edith Lorand 
15.43 Henryk Morton Stanłey — au 


bawić będzie publiczność wyborna kojdycja dla dzieci. 


media Hopwooda „Jutro pogoda", 
TEATR KAMERALNY g 
„Moja siostra i ja“ grana jest dzić 
i codziennie o godz. 20:30. 


TEATR POPUŁARNY 


16.00 Skrzynka językowa. 

16,15 Z muzyki angielskiej — Kon- 
cert Adama Hermana. 

17.00 Piechota na nowoczesnym po- 
lu wałki — odczyt wygłosi ppłk. dypl. 
Prugar-Ketling. 

17.15 „Jesienią“ — koncert w wyk. 


Dziś i w piątek o godz. 20.15 a w lwowskiego chóru. 


czwartek o 19.30 krołochwila Brando- 


18.15 Przemówienie biskupa Kazi- 


ma „Ciotka Karola“ z E. Dąbrowskim !'mierza Tomczaka z okazji „Tygodnia 


w roli głównej, 
MISZA ELMAN W FILHARMONII 


Miłosierdzia”, 
18.30 Muzyka. 


18.40 Pogadanka p. t. „Peru, kraj 


Koncert Miszy Elmana odbędzie się przyszłości dia polskiego osadnictwa 
w dniu dzisiejszym w sali filharmonii |i eksportu". 


o g. 8.30. Koncert ten, który wywołał 


19.60 „Eksploatacja marynarza“ — 


wielkie zainteresowanie wśród naszych | fragment z powieści Wandy Karczew 
łódzkich melomanów będzie niewąt- | skiej p. t „Ludzie z pod żagli“. 


pliwie wielkim ewenementem bieżące- 
go sezonu koncertowego. 

W programie koncertu  utwo: 
Haydna, Beethovena, Schuberta i in. 


DZISIEJSZY PROGRAM 
RADIOWY 
11.15 a) „Jak to ze lnem było* — 


19.20 Pieśni Aleksandra Zarzyckiego 
w wyk. Zofii Wyleżyńskiej. 

20.00 Koncert rozrywkowy w wyk. 
zespołu cytrzystów. 

20.30 „Życie m. Łodzi“. Felieton 
p. t. „Bierzcie życie nieco lžej“, 

2100 Koncert chopinowski w wyk. 
Józefa Turczyńskiego. 

21.45 „Piękno mowy polskiej" — 


bajka Marii Konopnickiej, b) Ludowe | kwadrans poetycki, 


piosenki. 


22.00 Koncert popularny w wyk. or- 


11.10 Mzrsze symfoniczne Edwarda | kjestry wileńskiej. 


Griega. 
14.00 Melodie z amerykańskich fil- 
mów dźwiękowych. 


Rynek papierów 
nieco mocniejszy 


Na ryaku walorów procentowych 
tendencja była wczoraj cokolwiek 
mocniejsza, Pożyczki państwowe 
wykazały lekki wzrost kursów przy 
transakcjach normalnych. 


4 i pół proc. państwowa pożycz 
ka wewnętrzna podniosła się o 35 
pkt. Obracano nią po kursie 55,65 
w płaceniu, 56,15 w żądaniu. 


3 proc. pożyczka inwestycyjna 
miała tendencję wybitnie zwyżko- 
wą. I em. tej pożyczki 
początkowo zwyżkę o 50 pkt. Na- 
stępnie kurs jej obniżył się o 25 
pkt; obracano nią po 68 kupno, 
58,50 sprzedaż. 


Identyczny przebieg miała ten- 
dencja II em. tej pożyczki. Po 
zwyżce w godzinach przedpołudnie 
wych kurs obniżył się do poziomu 
onegdajszego 69 w płaceniu, 69,50 
w żądaniu, . 


5 proc. pożyczka  kolejo 
dłuższej przerwie, znów była noto- 


23.00 Muzyka taneczna. 
AUDYCJE ZAGRANICZNE 
STUTGART (523) 

24.00 Koncert fortepianowy  A-moll 
Griega i suita romantyczna Regera 

WIEDEŃ (506) 

19.35 Requiem Brahmsa 

LONDYN (Nat. 286) 

21.15 Koncert symfoniczny z Queens 
Hall. W programie symfonia nr. 7 
A-dur Beethovena 
STRASBURG (349) 

Fidelio" opera Beethovena 
HILYERSUM II (302) 

22.45 Koncert symfoniczny: symfonia 
£lerambanit, symfonia Es-dur Hayd 
na i koncert fortepianowy Fran- 


caix 
MEDIOLAN (369) 
21.00 „Mascotte“ operetka Audrana. 
BUKARESZT (365) 
20.30 Sonata na skrzypce i fortepian, 
Beethovena 
PRAGA (470) 


|| 


21,45 „ 


wykazała | 21,30 Kwartet smyczkowy A-moll — 


Schumanna. 


JÓZEF TURCZYŃSKI GRA W RADIO 
SZOPENA 

Dzisiejszy koncerł wski o 
godz. 21.00 przyniesie 12 preludiów z 
op. 28, owe krótkie poematy fortepia- 
nowe, jedyne w literaturze muzycznej 
dla swej mastrojowości i poezji; na- 
stępnie w programie Barkarola op. 60, 
Nokturn Des - Dur op. 27 i Polonez 
Fis-moll op. 44. Wykonawcą koncertu 
będzie Józef Turczyński. 

PIEŚNI ALEKSANDRA ZARZYCKIE- 
GO. 

Aleksander Zarzycki sławny był 
swego czasu w całej Europie jako 
świetny pianista i wybitny kompozy- 
tor. Jego utwory instrumentalne i wo- 
kalne pełne śpiewności i wirtuozo- 
stwa — noszą cechy epoki, w której 
powstały, a więc połowy XIX wieku. 

Pieśni tego kompozytora należą do 
żelaznego repertuaru wielu śpiewa- 
ków i śpiewaczek. Kilka z nich od- 
śpiewa Zofia Wyleżyńska w koncer- 
cie radiowym dziś o godz, 18,20. 


Mm 


3—9 listopada 
zł 124— 


Wycinki do Londyn 


-tygodniowa 
i miesięczna 


od zł. 355.— 


Wycieczki do Wiednia 


paszporty 
indywidualne 


Informacje i zapisy: 


Wagons -Lits/Cook 


Łódź, Piotrkowska 68, 


Zimy, cieple“ i „zimne 


Oddawna, jeszcze przed nau- 
kowym uregulowaniem spraw 
meteorologicznych, notowano 
skwapliwie każdą przeżytą zi- 
mę, przekazując historii okresy 
srogich mrozów lub szczególnie 


wa, po |łagodnych miesięcy zimowych. 


W roku 1408 szczególnie o- 


wana. Obraczno nią po 60.25 kup- |strą zimę przeżyła cała północ- 


no, 60,75 sprzedaż. 


na i środkowa Francja. Jeden 


4 proc. prem, pożyczka dolarowa |% historyków paryskich wspo- 


(dolarówka) utrzymała się na po- | Pa. że „inkaust zamarzał na 
ziomie onegdajszym. Na rynku pry piórze”, „Ludzie marli na pla- 
watnym obracano nią po 38,40 wĉach i ulicach z głodu i zimna, 


płaceniu, 38,99 w żądaniu. 


4 proc. pożyczka konsołidacyjra 
miała również tendencję zwyżkową 


za grubsze odcinki tej pożyczki pła |hoczkach t 
cono o 25 pkt. więcej niż onegdaj, | w k 


39,25 toporem. 


a mianowicie 58,75 kupno, 


sprzedaż — za drobne zaś odcinki 


0 35 pkt. więcej, a mianowicie 58,60 l 


kupno, 59,10 sprzedaż. 


gdyż dowóz żywności był bar- 


66 


808, 838, 844, 907 zdarzały się 
również „ciepłe“ zimy, które 
jednak nie sprawiły nic dobre- 
go, ponieważ rzeki wystąpiły z 
brzegów, czyniąc ogromme spu- 
stoszenia i przyczyniając się do' 
rozpowszechnienia wielu epide- 
micznych chorób. W roku 1172 
przy końcu stycznia drzewa w 
całej niemal Europie środkowej 
pokryły się zielenią, a żniwa 
nastąpiły w początku maja. 
Podobne fenomeny meteoro- 
logii notowane były również w 
latach 1572. 1607, 1634 i 1745. 


dzo utrudniony; również brako- |W roku 17638 zdarzyło się nie- 


wała drzewa na opał. Nawet wi 


no w oberżach zamarzało w 
ak, że podawano je 
awałkach. rozrąbywanych 


W roku 1709 w Paryżu był 
aki głód, że nawet naizamoż- 
niejsze rodziny, posiadające 


5 proc, listy zastawne m. Łodzi | wielkie dwory i pałace, jadały 
nowe hyły bez zmian. Nadal obra- | chleb z otrąb. W r. 1740 Tami- 
cano nimi po 56 kupno, 36,50 | za zamarzła całkowicie. Na pla- 


sprzedaż, 


Na rynku akcjowym tendencja 
nieco słabszą, 


Eksport włókienniczy 
na rynek Grecji 


cach Londynu rozpalona olbrzy 
mie ogniska, na których pie- 
czono w całości woły, rozdzie- 
lane następnie wśród ludności 
tego ogromnego już wówczas 
miasta. Najsroższe zimy w Eu- 
ropie były jeszcze w latach 
1820, 1825, 1879 — 1880, kiedy 


W Łodzi bawił p, T, Szumański, | termometry w Paryżu wskazy- 
attache handlowy poselstwa R. P.|wały od 25 do 35 stopni poni- 


w Atenach celem zaznajomienia się |żej zera. 


Ostatnia wreszcie z 


przy pomocy izby z aktualnym sta- | srogich zim była w roku 1928— 


nem stosunków handl. 


firm eks. | 1929, 
portowych okręgu łódzkiego z ryn- | wszystkich 


zapisując się w pamięci 
niebywałymi roz- 


kiem greckim, w ramach obowią- |miarami klesk mroźnych i gło- 


zującego ukiadu handlowego z Gre- 
cją. 

Podczas konterencji przeprowa: 
dzonych w izbie z delegatami firm, 
m T, Szumański. miał 
omówić 
aparatu dystrybucyjnego odnoś- 
nych firm w Grecji oraz zaznajo- 
mić się z postulatami, dotyczący- 
ni systemu podziału kontyngen- 
tów przywozowych z Grecji oraz 
"wiązanych z nim formalności. 


| 


sposobność | kon 
sprawę funkcjonowania | juty 


dowych. 

Ale zdarzały się wypadki zu- 
pełnie przeciwne: wielu kroni- 
karzy wspomina zimy tak lek- 
kie, że zajęcia gospodarskie wy- 
ywane wiosną, były już w 
m na ukończeniu. Grzegorz 
z Tours, historyk francuski z 
głębokiego średniowiecza, wspo 
mina, że, w rokn 584 na brze- 
gach Loary zakwilły róże w nie 
widzianej do tej pory ilości, już 
w połowie stycznia. W latach 


| 


lzwykle interesujące zjawisko 
| we Francji. Fala zimnych mro- 
|zów ogarnęła całe terytorium 
Francji, z wyjątkiem małego 
dvstryktu nad Adriatykiem, — 
gdzie w promieniu 8 mil lud- 
ność okolicznych miejscowości 
zupełnie nie odczuła mrozów. 
M. o. 


Ofiary 
złożone w administracji 
„Głosu Porannego“ 


Bezimiennie na Dom Sierot przy 
ui. Północnej 38, zł. 2.70. 


JETS SEAE E TREE ZZOZ 

MILIONY KOBIET NA CAŁYM 

ŚWIECIE 
dbając o utrzymanie i zachowanie 
swej urody i młodości, stosują prepa- 
raty kosmetyczne uniwersytetu pięk- 
ności „Cedib* w Paryżu. Pierwszym 
warunkiem piękności jest bezsprzecz- 
nie cera kobiety, 

Do niedawna nieliczna ilość uprzy- 
wilejowanych kobiet, mogących sobie 
pozwolić na to, korzystała z usług i 
doświadczenia uniwersytelu piękności 
„Gedib“, teraz zaś kolosalna konsum- 
cja na całym świecie umożliwiła pro- 
dukowanie preparatów o taksamo wy- 
sokiej jakości, po cenach dostępnych 
dla każdej kobiety, dbającej o swą u- 
rodę. Nie wolno eksperymentować w 
dobieraniu kosmetyków. Każda skóra ! 
wymaga pudru i kremu ściśle dostoso- 
wanych do jej właściwości. Pudry i 
kremy „Cedih* są tak różnorodne, jak 
różnorodnymi są rodzaje skóry ludz- 
kiej. Preparaty „Cedib* są do nabycia 
w każdej perfumerii i drogerii, Żądać 
bezpłatnych broszur. 


dna 2 dzotegu 


TOSCA 


Eau de Cologne - 


Upajająca symfonia zapachów, 


FAWORYTEŃ 


pełnaczarownejo,tajemniczego: wy 


uroku południa. Posiada orzeż- 
wiającą moc wody kolońskiej. 


Eau de Cologne « 
Towarzyszka miłośniczek spore 
tu, rasowa, młodzieńczo rzeźka 


i czarująco nowoczesna o niee 
zastąpionej mocy orzeżwiającej 


KLASYCZNA 


Eau de Colozne 


Słynna na całym świecie, dzię» 
ki wspaniałej orzeźwiającej 
mocy. Cudowny aromat. Tra= 
dycyjny środek orzeźwiający 


od 1792 roku. 


| 


(botelu, zakrapiali 


Pierwsze posiedzenie władz 


Społecznego Banku 


Wezoraj wieczorem odbyło 
się wspólne posiedzenie zarzą - 
du i rady nadzorczej Społecz- 
nego Banku Kupiecko - Han- 
dlowego (Piotrkowska 6). 


Na posiedzeniu tym podjęto 
szereg uchwał, dotyczących są- 
nacji tej instytucji. Nowy za 
rząd objął agendy, a z ramie 
nia tego zarządu urzęduje stale 


Deszczowe dni wile- 
giatury darmo 


Właściciel hotełu w Lowe- 
stoft (Anglia) wpadł na dobry 
pomysł: ogłosił, iż za dni desz- 
czowe, spędzone w okresie let- 
nim w jego hotelu nie będzie 
gościom swoim liczył. Reklama 
tego typu nie zawiodła oczeki- 
wań sprytnego hotelarza: w cią- 
gu całego sezonu dobijano się o 
wolny numer w hotelu. W dni 
deszczowe goście, którzy zmu- 
szeni byli do spędzenia czasu w 
obficie wi- 
nem i innymi napojami wolne 
godziny, licząc, że wydatek ten 
zostaje wyrównany przez o- 
szczędność na skasowaniu wy- 
datku za pokój i utrzymanie. 
W ten sposób obie strony były 
zadowolone, a najbardziej właś- 
ciciel hotelm. 


Kupiecko-Handlowego 


p. Ofman. Wypłaty inkasowe n 
skuteczniane są w dalszym cią”. 
gu. Bank pracuje normalnie. 


Silberstein 
ponownie aresztowany 


W związku z aferą dyrektora 
Spółdzielczego Banku Przemy- 
słowo - Handlowego w Łodzi, 
przy ul. Piotrkowskiej 6, Szla- 
my Mendelsona, został z poiece- 
nia władz prokuratorskich zwol 
niony z więzienia pracownik 
Wagons Lits Cook, Rzeźniczek 
Obecnie, w miarę rozwoju da- 
chodzenia, aresztowany został 
powtórnie Silberstein. 


Turcja szuka 
śpiewaków 


Według oficjalnych komuni- 
katów tureckiego ministerstwa 
oświaty powołano specjalną ko- 
misję złożoną z twzech profeso- 
rów muzyki w celu znalezienia 
nowych talentów śpiewaczych. 
[Komisja ła jeździ obecnie po 
całym kraju, utrwała na pły- 
tach głosy wyróżnionych śpie- 
waków. Płyty le ocenia specjal- 
nie powołana komisja, która de 
cyduje a dalszych losach szczę- 
śliwych wybrańców mających 
zasilić operę w Angorze. i 


12 


Doktór medycyny, 


DYPLOMEM 
ZAGRANICZNYM, 


kawaler, obejmie kierownicze stano- 
wisko w przedsiębiorstwie przemysło- 
wo-handlowym. Znajomość języków. 
kwalifikacie, — Łaskawe zgłoszenia: 
„Głos Poranny*-- sub. „Doktór med.” 


LEKARZ - DENTYSTA 


FELICJA ROZEN- 


RAWICZOWA 
Narutowicza: 30 


POWRÓCIŁA 


DOKTÓR 


KLINGER 


spec. chor. seksualnych, 
wenerycznych i skórnych 
(wiosów) 


powrócił 


Andrzeja 2, tel. (32-28 


Pesyjmuje od 9—11 rano i od 6—8 w 
W niedzielę i święta od 10—82 


Dr. med. 


TREPMAN 


specjalista chorób wenerycznych 
skórnych, moczopłelowych 


Zawadzka 6, tel. 234-12 


przyjmuje od 8—11 r. 2—4 i 6—9 w 


LECZNICA ~ 


uszy, nos, gardło 
i drogi oddechowe 


Gabinet Rentgena. 
dla prześwietlań i zdjęć 


Piotrkowska 67, tet. 127-81 
9—53 i 5.30—8 w. przyjm. Dr. Z, Rakowski 
Wezwania na miasto. 


p m 


Doktór Medycyny 


Gusiaw Kohn 


specjalista 


shorób kobiecych I akuszerli 
POWRÓCIŁ 


Piłsudskiego 51, tel. 170-03 
Przyjmuje 8—10 i 4—8 w. 


Dr. Ludwik Falk 


Choroby skórne i weneryczne 
Nawrot 7, tel. 128-07 


przyjmuje od 10—12 i 5—7 


i. ml. HELLER 


Spec. chorób wenerycznych, mo- 
czopłciowych i skórnych 


Traugutta 8. Tel. 179-89 


Przyjmuje od 8—11 i 4—8 wiecz, 
w niedaiele i święta od 10—1 pp. 


o 


Dźwiękowe Kino 


RAKIETA 


Sienkiewicza 40 


Dziś prenita 


Prenumerata 


40 groszy, z przesylką pocztową w kraju — zł. 6—. 


Pocz. 0 


miesięczna „Głosu Porannego“ 
datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie ~ 


Pracownia Ortopedyczna 
Józef Rosenberg 


Łódź, Piotrkowska 114, 


Di? chorych 


NIE MĘCZĄ 
oczu! 


OPTYK 


SYMON URBACH 


PIOTRKOWSKA 33 
TELEFON 222-23. 


MZE RZA BI SCE AE 53 


D.. TED. 


choroby skórne i weneryczne 


Moniuszki 2 


tel. 166-35 


WZNOWIŁA PRZYJĘCIA 
Godz. przyjęć: 8—1, 5—7 po poł. 


Dr. med. 


E. KOHI aleć Tel. 151-99; prosić p. Ru- 


chor. wewnętrzne 
przeprowadził się na 


Zgierską il s 


Dr. J. Ńadel ee. 


AKUSZER-GINEKOLOG 
przyjmuje od 10—12 i od 4—8 w. 


„Andrzeja 4, tel. 26-2 


GABI NET DENTYSTYCZNY 


m WEIN 


przeniesiony z Warszawy 


na ul. LEGIONÓW 11 
TEL. 194-86. 


Do akt. Nr. Km. 1155 | 37 


OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
rew. 3go, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Al. 1-go Maja 17 
na aasadzie art. 602 K, P. C. ogłasza, 
że w dniu 28 października 1937 r. 
o godz, 13 w domu przy ul. 
Dowborczyków 15 

odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości 
ko p na łączną sumę 
zł 2090.— a mianowicie: 
jest czarnego, umeblowania po- 
oju stołowego, dywanu pluszowege. 
zegaru kominkowego, obrazów, kry- 
ształów, firanek, umeblowania gabi- 
netu, radioodbiornika, żyrandola i in. 

które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, 
czasie wyżej oznaczonym, 

Łódź, dn. 6.10. 1937 r. 

Komornik: Ludwik Hollas 


w 


| Sprawa J. iza: 


p-ko E, Hoffmanowi 


< 


kalectwa najle 


bandaże ru 


Na bolesne płaskie stopy 


wkładki ortoped. pg. form gipsowych z najszlachetn, metelu. 


CNA 


Qałoszenia drobne i 


Bam a A DC ci | 


ffjNauka j wychowanie nie [Ę B Kupno i sprzedaż. 69| 
mn LTL DRE A TCO, Im 0 WIN ATAD CG wm BK TEDE ZER WZEYSE KF "TWEAK 1 


KOREPETYTORKA wykwalifiko- 
wana udziela lekcji. Specjalna me 
toda stosowana dla dzieci niechęt- 
nych i zaniedbanych w nauce (he- 
rajski). Zapewnia szybkie i dchbre 


— 


ŁACINY w w zakresie gimnazjum 
udziela maturzystka. Postępy za: 
pewnione, Ceay przystępne,  Zgla- 
szać się od 8 do 6 Fcłudniowa 24; 
lewy fro nt, mieszkania 12a. 


rzwi i okna E T ERREI 
konk tond MYM systemem 


A. FRYDENZONA 


chronią mieszkania od wiatru, zimna 
i kurzu. Trwałość długoletnia. 


Dzwonić 173-57 
W soboty tel. 222-72 


— 


UDŚWIEŻAM suchym chemicznyra 
sposobem sufity, ściany, tapety. 
Bez kurzu, szybko i tanio. 11 Li- 
stopada 75, m. 23. Tel. od 9-j ra 
no do 7 wiecz. 126 68. 241—13 


CIEPŁO w mieszkaniu. Filcuję 
drzwi i okna specjalnym prasowa- 
nym filcem. F. Pinczewski. Tel. 
257-18. 

RENEE”, Al. Kościuszki 9, m. 4, 
tel. 147-05 poleca stale świeże mo- 
dele pasków, rękawiczek, torebek i 
innej galanterii skćrzanej. Wyko- 
nuje aplikacje skórą na materiale. 


7957—20 


-m "ER. WGORÓSKI 
BIURALISTKA początkująca ze 
znajomością  buchalterii, pisząca 
na maszynie poszukuje pracy. Wy- 
magania skromne. Oferty sub 
„Zdolna” do administracji. 95—% 


CEROWACZKA oraz przeglądacz- 
ka pończoch kotonowych może 
złożyć ofertę do administracji pod 
E 


i aparaty ortopedyczne. Sz'uczne nogi i ręce 
(protezy) dla amputowanych. 


Dla Cierpiących na Ruptu 'y (przepukliny) 
wszelk ego rodzaju najlepsze spee. ortoped. 


FE 
= 


D 
NN 


MY. ZO 


PROSZKIBGLU GŁOWY 


mie eaen 


tel. 162-80 


0224 PRZEJIEBIENIU 
zra GRYPIE iKATARZĘ 


na skrzywienie kręgosłupa 
(garby) gruźlicę kości i różne 
psze speejalne leczn, gorsety 


Z „PLAC, 


ewentualnie z zabudowaniami 


pturowe najnow. systemów. kupię. 
Oferty rod „B. W.“ ; 
(platfus) specjalne praktyczne PE A a Admi 


— — m A mA ģ A Mk 


Przyjmuję w dzierżawę, administrację 
poręczającą lub sekwestr umowny 


t nierzchomości (2705208, 


Usprawniam i doprowadzam do ren- 
towności objekty zaniedbane i sporne. 
Na żądanie sabezpieczer ie hipoteczne 
lub bankowe. 
żak sub. „Gwarancja” 


— 


n:. med, 


8. Kryńska 


Chor. skórne i weneryczne 
(kobiety I dzleci) 


| stentlawicia 3% tel. 1465-10 


gode: przyj, od 12—2 | 5—4 pp 


s Dr. E Gutman 


przeprowadził się na ul. 


Bi. Kościuszki 8 


tel. 178-00 
ord. coda, 3—6 pp. 


— a 


Dr. med. Włodzimierz 


Żadziewicz 


FORD 1%-topnowy, półciężarawy, 
karczęria zaraknięta, w dobrym sta~ 
nie do sprzedania, Telefon: 138-81. 
Bory 


MASZY NĘ do pisania nieużywan 
okazyjnie sprzedam, Tel. 106-88. 


KASA ogniotrwała tanio do R 


dania. Mielczarskiego 24, m. 6, 
Tel. 163-50. 919—0 
TST a a Anapa ZZA KOSZ „Mia 


Lokale 


LOKAT handlowy na R Riu 
celarię przy ul, Moniuszki 3, front, 
I piętro do wynajęcia natychmiast, 
Dozorca wskaże. 

POSZUKIWANY sklepik (małe 
komorne) na ul Piotrkowskiej, od 
Śrćdmi-jskiej do Zamenhcfa z od- 
stępnem. Oferty „Małe komorne". 


L | STOMATOLOG 
POKÓJ umeblowany niekrępujący | Chor. i chirurgia jamy ustnej i zębów 
wszelki rodz centne telef. 
z wszelkimi wygodami inteligentn Piotrkowska 164 05-26 
mu paru odnajmę. Szterlinga 9, prsyjmuje od 3 — 
m. 4, fr. I piętro, 000—4 , 


Dr. med. 


T. RUNDSZTAJ NOWA 


Chor, dziscl 
powróciła 


Pomorska 7 
telef, 127-84, 


— 


— 


Gabinet kosmetyki 
teczniczej i toaletowe] 


Z. SZWALBE 


dyplom Uniwersytecki 
POWRÓCIŁA 
Moniuszki 1, tel. 127-98. 
Usuwanie wszelkich 
defektów cery. 
Usuwanie bezpowrotnie | bez 
śladów szpecących włosów. 
Przyjmuje 10—2 i 4—8 wios 


Ql ościuscki 4Ą 


204-833 


Ryszard Tauber 


Najwspanialszy tenor świata stworzył największą 


kreację w swej karierze we 


Początek w dni powsz, o g. 4, w niedziele i święta o g. 12 w poł. 


= Legia Lalraceńców" 


reż. Kinga Vidora 


W r. gł. FRED MAC 


ze wszystkiemi do” 


zagranicą — zł. 9.— 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redpktor odp. Lucjan Lipiński 


Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka" Henryk Kronman. 


wspaniałym filmie 
muzycznym p. t. 


11 LISTOR 


MURRAY 
Ogłoszenia 


50 gr, nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12gr. Drobna 15 gr. za wyraz, 
Poszukiwanie pracy J0 gr. za wyraz, najmniejsza zł. 1.23. Ogłoszenia zargczynawi i 


szenia w dodatku niedzielnym „Rewja” 
firm zagr. 100/3. Za ogłoszen'a ta) 


MIRAZ 


za wiersz miiimairowy l-szjaltJwy (stront o szpait): l-sza strona 
redakcyjnym zł, 1.5); w tekście: z zastrzeżaniem miejsca 60 gre, 


NDYŃ 


er WIĘDEŃ-LI 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 54 gr. 


DESTTERZ ZUD 
M =; Dziś poraz ostatni! 
+ MARLENA DIETRICH 
o VICTOR MAC LAGLEN 


w szpiegowskim filmie p. t. 


2 zł; Reklamy tekstem 
bez zastrzeżenia miejsca 
najmniejsze ogłoszenie zł. 1.30 
zaślubinowe 12 zl. Ogło" 
Ogłoszenia zamieiscows obliczane są o 50%0 droże 
"dodatk. 50%. Ogłoszenia dwukolor. o 50% droże 


W drukarni własnej Piotrkowska 101. 


OD 16- 


a” (str. 5 szp.) 1 zł. 
a|arvczn> lub fantaz 


